
Związkowy sekretarz 
SFRJ

u P. Jaroszewicza
Wczoraj, w siedzibie Sejmu 

PRL, prezes Rady Ministrów 
piotr Jaroszewicz przyjął prze 
bywającego w Polsce związko 
wego sekretarza d/s handlu za­
granicznego Socjalistycznej Fe 
aeracyjnej Republiki Jugosła­
wii — Muhameda Hadzica. W 
czasie spotkania omówiono za­
gadnienia bieżącej współpracy 
gospodarczej.

W rozmowie wziął udział mi­
nister handlu zagranicznego — 
Tadeusz Olechowski. (PAP)

Układ o przyjaźni 
PRL i MRL

W ostatnim dniu oficjalnej 
wizyty przyjaźni w Mongol­
skiej Republice Ludowej czło­
nek Biura Politycznego KC 
PZPR, min. spraw zagranicz­
nych PRL, Stefan Olszowski 
i min. spraw zagranicznych 
MRL. Lodongijn Rinczin para 
fowali 15 bm. tekst układu o 
przyjaźni i współpracy między 
PRL a MRL. Ten ważny doku 
ment uzgodniony został w trak 
cie rozmów ministrów spraw 
zagranicznych obu kraiów.

PAP

Plenarne obrady Sejmu. Na zdjęciu: sala obrad.
CAF — Uchymiak — telefoto

Deklaracja rzędowa Brandta - 18 stycznia

Zaprzysiężenie nowego gabinetu
Kanclerz NRF Willy Brandt przedstawił w piątek 

Bundestagowi ostateczny skład nowego gabinetu koalicyjnego 
SPD/FDP. Gabinet składa się z 17 ministrów; 12 należy do 
Partii Socjaldemokratycznej (SPD), a pięciu do Wolnej Partii 
Demokratycznej. Ministrowie przyjęli akty nominacyjne z 
rąk prezydenta NRF, G u s t a v a He i n e m a n n a. Następ­
nie odbyło się zaprzysiężenie

Kanclerz NRF złożył krótkie 
oświadczenie, zapowiadając, że 
obszerną deklarację rządową 
zamierza złożyć 18 stycznia.

Willy Brandt przypomniał, 
że składając deklarację rządo­
wą w r. 1969 oznajmił, iż jego 
rząd będzie pracował pod zna 
kiem „kontynuacji i odno­
wy”. W deklaracji rządowej, 
jaką złoży w styczniu, odpo­
wie na pytanie, w jakich dzie 
dżinach należy stosować „kon­
tynuację”, a gdzie postawić 
„nowe akcenty”.

Wynik wyborów do Bundes 
tagu z 19 listopada oznacza 
„przekonujące wotum lud­
ności na rzecz dotychczasowej 
polityki zagranicznej i wewnę­
trznej”. Oferując opozycji 
współdziałanie w tych spra­
wach, w których to jest mo­
żliwe, kanclerz Brandt zrefe­
rował konkretne zamierzenia 
rządu w najbliższych tygod­niach.
. Jako jedno z ważnych za­
dań w dziedzinie polityki za­
granicznej wymienił on przy­
szłe starania o wzajemna, 
zrównoważoną redukcję wojsk 
oraz na rzecz przygotowania 
konferencji bezpieczeństwa i 
Wsnółoracy.

Zachmurzenie duże, okresami 
i miejscami opady mżawki l'ib drobnego deszczu. Lokalnie, 

Uwłaszcza na południowym zacho- 
i południu kraju wieksze prze 

lenienia i rozpogodzenia. Tempe­
ratura maksymalna od ok. 2 1 3 st. 
w dzielnicach południowych 1 ok. 

y “ st. w centrum, do 8 1 10 st. na 
Północnym zachodzie kraju i nad 
^nrzem. wiatry słabe i umiarko­
wane. przeważnie z kierunków za- 
chodnlch 1 południowo-zachodnich.

Cena 50 gr
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Prezydium OK FJN powołałoSesja budżetowa Sejmu
Wczoraj o godz. 10 zebrał się parlament na swe VIII w 

bieżącej kadencji posiedzenie. Przed posiedzeniem — obra­
dowały kluby poselskie. Węzłowy temat obrad izby — to 
uchwała o planie społeczno- gospodarczego rozwoju kraju 
w roku przyszłym i budżet na 1973 r.

Sprawozdawcy parlamentar­
ni relacjonują:

Posiedzenie Sejmu rozpoczę­
ło się o godz. 10.00. Wśród po­
słów obecny był — Edward 
Gierek. W ławach Rady Pań­
stwa zajęli miejsca jej człon­
kowie z przewodniczącym Ra­
dy — Henrykiem Jabłońskim. 
Przybył premier Piotr Jaro­
szewicz wraz z członkami ga­
binetu.

Po otwarciu obrad przez 
marszałka Sejmu — Stanisła- 

członków nowego gabinetu.
Dokonując krótkiej analizy poli­

tyki zagranicznej NRF, Willy 
Brandt podkreślił znaczenie ukła­
du o podstawach stosunków, zawar 
tego między NRD i NRF. Podpisa 
nie tego układu w dniu 21 trud­
nią będzie ważnym etapem na* dro 
dze do normalizacji stosunków mię 
dzy obu państwami niemieckimi. 
Willy Brandt zapowiedział, że Je­
szcze przed świętami przedstawi 
projekty ustaw w sprawie układu 
i w sprawie przystąpienia NRF do 
ONZ.

*
Jaki jest gabinet boński?
Eugeniusz Guz pisze: Z poprzed­

niego gabinetu w nowym rządzie 
Dokończenie na str. 2
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Polska - Finlandia
Wczoraj w Ministerstwie Spraw 

Zagranicznych wymieniono doku­
menty ratyfikacyjne konwencji 
konsularnej między Polską Rzeczą 
pospolitą Ludową a Republiką 
Finlandii, podpisanej w Helsin­
kach 2 czerwca ubr. Wejdzie ona 
w życie w dniu 14 stycznia 1973 
roku.

W Helsinkach koniec I rundy
W piątek zakończyła się w stoli­

cy Finlandii pierwsza sesja wielo­
stronnych konsultacji przygoto­
wawczych do europejskiej konfe­
rencji w sprawie bezpieczeństwa i 
współpracy. Rozpoczęła się ona 22 
listopada przy udziale 34 państw 
Europy i Ameryki Północnej. Kon 
sultacje będą wznowione 15 stycz 
nia 1973 r.

Przerwa w rozmowach DRW-USA
Specjalny doradca delegacji 

DRW Le Duc Tho w piątek opu-

wa Gucwę — Izba przystąpiła 
do pierwszego punktu porząd 
ku dziennego posiedzenia: 

■sprawozdania Komisji Planu 
Gospodarczego, Budżetu i Fi­
nansów o projektach: uch­
wały o planie spcłeczno-gospo 
darczego rozwoju kraju w 1973 
roku i ustawy budżetowej na 
rok przyszły.

Pierwsze czytanie obu tych doku 
mentów odbyło się w Sejmie pod 
koniec ubiegłego miesiąca, a w 
okresie jaki upłynął od tego cza­
su, komisje sejmowe dokonały 
szczegółowej anjklizy tych aktów.

Sprawozdawcą generalnym 
był pos. Alojzy Melich (PZPR).

Podkreślił on, że u podstaw 
przyszłorocznego planu leży 
podniesienie w sposób odczu­
walny poziomu życia ludności. 
Jej przychody wzrastają szyb­
ko i są o 65 mld zł wyższe od 
założeń planu 5-letniego prze­
widzianych na przyszły rok. 
Dla zabezpieczenia realności 
tych dochodów zakłada się nd 
powiednie zwiększenie produk 
cji i rozszerzenie asortymentu 
artykułów konsumpcyjnych, 
jak również zwiększenie im­
portu. W przyszłym roku od­
danych zostanie do użytku 
225 tys. mieszkań, co w po­
wierzchni użytkowej stanowi 
wzrost o 9,5 proc, wobec 6 
proc, wzrostu zakładanego na 
ten rok w planie 5-letnim.

Utrzymane zostaje wysokie 
tempo wzrostu gospodarczego 
i inwestycji, przy czym szcze­
gólny wysiłek skoncentrowano 
na inwestycjach wytwarzają­
cych dobra konsumpcyjne, a 
także rozszerzeniu budownic­
twa mieszkaniowego.

Przyszły rok charakteryzuje 
się najwyższym przyrostem si­
ły roboczej w planie 5-letnim. 
Można będzie zwiększać za­
trudnienie kobiet i mieszkań­
ców wsi, trzeba się jednak li­
czyć z dysproporcjami w po­
daży i w popycie na siłę robo­
czą w poszczególnych rejonach.

Przytaczając szereg wniosków i 
dezyderatów wysuniętych przez 
komisje sejmowe w trakcie dysku 
sji nad projektem planu — mów­
ca podkreślił, że najczęściej doty­
czyły one jakości produkcji i in­
westycji. Przyszłoroczny plan i 
budżet — powiedział pos. Melich 
— zapewniają dalszy dynamiczny 
rozwój gospodarki, dalszą odczu­
walną poprawę poziomu życia spo 
łeczeństwa w warunkach równowa 
gi rynkowej, gospodarczej i płat 
niczej, dalszą rozbudowę sił wy­
twórczych oraz szersze wykorzy­
stanie postępu naukowo-technicz­
nego.

ścił Paryż 1 udał się do Hanot na 
konsultacje.

Minister spraw zagranicznych 
TRR RWP, pani Nguyen Thi Binh. 
która przybyła na lotnisko Orły, 
aby pożegnać odlatującego Le Duc 
Tho. powiedziała przedstawicielom 
prasy: „Wszystko zależy od Ri­
charda Nixona. Porozumienie jest 
już gotowe. Trzeba tylko, by wszy 
scy je podpisali".

Spotkanie Trepczyński - Grunneii
Przewodniczący XXVII sesji 

Zgromadzenia Ogólnego NZ, Sta­
nisław Trepczyński spotkał się w 
nowojorskiej siedzibie Organizacji
Narodów Zjednoczonych 
lym obserwatorem NRD 
ambasadorem Horstem 

. tem.

sta- 
ONZ,

ze

Grunner-

Dzień Zwycięstwa Bangladesz
18 bm. Bangladesz uroczyście 

obchodzić będzie 1 rocznicę uzys­
kania niepodległości. Salut armat 
ni w minutę po północy rozpocz- 
nie obchody Dnia Zwycięstwa. 

Japońska ambasada w Pekinie
Japońskie Ministerstwo Spraw 

Zagranicznych poinformowało • w 
piątek, że zamknięto z dniem 15 
grudnia swoja ambasadę na Taj­
wanie, a 18 stycznia orzyszłeco

Następnie, nad przedłożony­
mi Sejmowi dokumentami, 
rozpoczęła się debata. Jako 
pierwszy głos zabrał, w imie­
niu klubu poselskiego PZPR 
— pos. Jan Szydlak.

Skrót przemówienia J. Szy­
dlaka podajemy oddzielnie na 
str. 2.

Plan przyszłoroczny jest, am 
bitny, odpowiada aspiracjom 
i 'dążeniom milionów Polaków 
— oświadczył następnie prze­
mawiający w imieniu klubu 
ZSL pcs. Aleksander Schmidt.

Rolnictwo osiągnęło w br. 
stęp, jakiego nie notowano w 
przednich latach. Zwiększyło 
w br. globalną produkcję o 

po- 
po- 
ono

7,4
proc. Jest to niewątpliwie rezulta 
tem konsekwentnej realizacji udo 
skonalonych zasad polityki rolnej 
opracowanych wspólnie przez 
PZPR i ZSL. Na uwagę zasługuje 
wysiłek rolników w zakresie in- 
westjTcji produkcyjnych.

W roku przyszłym zasadni­
czym problemem równowagi 
rynkowej pozostanie zaopatrzę 
nie ludności w artykuły spo­
żywcze, w tym głównie w mię

Dokończenie na str. 2

Lot „Apollo-17“ trwa

Nadal w Kosmosie ale znowu razem |
Trzej kosmonauci z wyprawy „Apollo 17”, znaleźli się 

znowu razem — na orbicie w okółksięźycowej, pn połącze­
niu członu lądującego „Challengee”, z kabiną macierzystą 
„America”.

Po pomyślnym starcie 
„Challengera” z powierzchni 
Księżyca (co nastąpiło w 
czwartek o godz. 23.54 czasu 
warszawskiego) Cernan i 
Schmitt siedem minut później 
znaleźli się na orbicie wokół- 
księżycowej, około 60 km za 
i 28 km poniżej kabiny „Ame­
rica”. Mniej więcej po godzi­
nie, znów włączono 
..Challengera”, który 

silniki 
zbliżvł

się do kabiny „America” i po 
jednej nieudanej próbie, o 
godz. 02.10 w piątek nastąpi­
ło Dołączenie obu statków.

Wkrótce potem kosmonauci 
rozpoczęli przeładunek bez­
cennych nróbek gruntu księży 
cowego. łącznie z tajemniczym 
„pomarańczowym piaskiem” 
do kabiny macierzystej.

Po rozłączeniu członu ładu­
jącego „Challenger” z kabiną 
macierzystą „America”, o 
godz. 7.32 na sygnał radiowy 
z Ziemi, włączono silniki 
„Challengera”. kierując go ku 
powierzchni Księżyca, o któ­
rą rozbił się 19 minut później.

roku otwiera ambasadę w Peki­
nie. Pierwszy ambasador Japoński 
w ChRL wyznaczony zostanie na 
początku przyszłego roku.

Na Madagaskarze stan wyjątkowy
Rząd Republiki Malgaskiej wpro 

wadził stan wyjątkowy w dwóch 
prowincjach Madagaskaru, m. in. 
w największym porcie wyspy — 
Tamatawie. Powodem decyzji — 
według depesz z Tananariwy — 
bvly gwałtowne demonstracje mło 
dzieży, która występowała z żąda 
niem reform systemu oświatowe­
go dla nadania mu ,,bardziej na­
rodowego charakteru”. Sadząc z 
innych doniesień, sytuacja za­
ostrzyła się także w związku ze 
spięciami między ludnością róż­
nych szczepów wyspy.

„Diamentowa gorączka**
Wiadomość o odkryciu złóż dia­

mentów w trzech okręgach północ 
nej prowincji Sierra Leone wywo 
lała prawdziwą ^diamentową go­
rączkę” wśród ludności, w wyni­
ku której rannych zostało 15 
osób.

Według ekspertów, diamenty z 
nowych złóż mają cechy podobne, 
jak diamenty z okręgu Kono. skąd 
pochodzi słynifti „Gwiazda Sierra 
Leone”, diament o wielkości 9S0 
karatów.

Narodowy Fundusz Ochrony Zdrowia
Na wczorajszym posiedzeniu Prezydium OK FJN postano­

wiono— na wniosek CRZZ— powołać Narodowy Fundusz O- 
- chrony Zdrowia.

Dla kierowania całością 
prac związanych z tworzeniem 
funduszu Prezydium powoła­
ło Krajowy Komitet Narodowe 
go Funduszu Ochrony Zdro­
wia, a na jego przewodniczą­
cego wybrało członka Biura 
Politycznego KC PZPR, prze­
wodniczącego CRZZ Władysła­
wa Kruczka.

Prezydium postanowiło za- I 
kończyć z dniem 31 grudnia |

I

Powstał Centralny 
Związek Rzemiosła

Wczoraj zakończyły się
I

w
Warszawie obrady Krajowego 
Zjazdu Rzemiosła. Zjazd po­
wołał nową integrowaną orga­
nizację — Centralny Związek 
Rzemiosła — uchwalił jej sta­
tut i dokonał wyboru władz. 
Prezesem zarządu został Leo­
nard Hohensec. (PAPi

Siła uderzenia eztnnu lądującego 
o powierzchnię Księżyca z szybko 
ścią 5900 km na godz.. równała 
się sile wybuchu 880 kg trotylu. 
Zderzenie miało być zarejestrowa 
ne przez te same kamery koloro­
wej telewizji, które transmitowały 
start „Challengera". Niestety, 
wskutek niedokładności manewru, 
„Challenger” zetknął się z Księży 
cem w innym miejscu niż zaplano 
wano — w odległości 15 zamiast 8 
kilometrów od miejsca startu i 
dlatego znalazł się poza polem wi 
dzenia kamery.

Tuż przed zakończeniem re
kordowego, 75-godzinnego po­
bytu na Księżycu, kosmonauci 
otrzymali depeszę gratulacyj­
ną od prezydenta Nixona.

Trzej kosmonauci pozostaną 
na orbicie okołoksiężycowej 
jeszcze przez dwa dni. fotogra 
fując powierzchnię Księżyca 
i dokonując innych zaplanowa 
nych eksperymentów, lecz 
przede wszystkim — odpoczy­
wając po trudach trzech wy­
cieczek „łazikiem” księżyco­
wym. Zgodnie z planem kos­
monauci będą we wtorek wo­
dować na Pacyfiku. (PAP)

Film o Koperniku w ONZ
W siedzibie ONZ odbył się uro­

czysty pokaz polskiego filmu o 
życiu I działalności Mikołaja Ko­
pernika.

400 mld elektronowoltów
Uczeni pracujący przy ogrom­

nym akceleratorze cząstek w Ba- 
tarii, w stanie Illinois, uzyskali w 
czwartek rekordową energię 4M 
mld elektronowoltów.

W pracach naukowych biorą n- 
dział naukowcy z różnych krajów 
świata, m. tu. ze Związku Radziec 
kiego. ’

Burze nad Leningradem
Nad daleko na północ wvsunlę- 

tym Leningradem przechodzą bu­
rze. Ostatnio tego typu zjawiska, 
bardzo rzadkie w grudniu, zanoto

ziwann Udanie w zeszłym roku i 
mą 1882 rokn.
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tego roku zbiórkę na Społecz 
ny Fundusz Budowy Szkół i 
Internatów i wyraziło gorące 
podziękowanie wszystkim, któ 
rzy uczestniczyli w’ zbiórce na 
ten fundusz i włożyli wkład w 
tworzenie fundamentów nowo­
czesnej oświaty w Polsce Lu­
dowej. (PAP)
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Niedzielne wydanie 
„Głosu Wielkopolskiego" |

ukaże się w objętości

8 stron

Ponadto w niedzielnym 
wydaniu:

• aktualną koresponden­
cję z CSRS,

0 kolejną wypowiedź w 
ramach prowadzonej przez 
„Glos” kampanii pt. „Mło­
dzi wobec przyszłości”,

0 pierwszą z prac nade­
słanych na nasz konkurs 
rnd hasłem „Moje spotka­
nie z Krajem Rad”.

Czytelnicy znajdą w nim 
m in.:

0 kolejną pozycję z cyk- • 
lu poświęconego polityce 
kadrowej, .

■

▲ krzyżówka,
A aktualne informacje) 

sportowe.

SALT - n

U końca pierwszej fazy
W piątek odbyło się w Ge­

newie ósme spotkanie przed­
stawicieli ZSRR i USA biorą- 
cych udział w nowej rundzie 
rokowań w sprawie ogranicze­
nia zbrojeń strategicznych 
SALT-II.

. Jak dowiaduje się korespon­
dent agencji UPI, w przyszłym 
tygodniu zakończy się pierwsza 
faza rokowań SALT-II. na­
stępna zaś będzie wznowiona 
w lutym przyszłego roku. W 
obecnej fazie obie strony mają 
uzgodnić wielkość i skład mie­
szanej komisji doradczej, któ­
ra ma nadzorować wprowa­
dzanie w życie porozumień 
osiągniętych w rokowaniach 
SALT-II- Zgodnie z tvm poro­
zumieniem ZSRR i USA ogra­
niczą skupiska wyrzutni po­
cisków antyrakietowych do 2 
miejsc każde z państw (po sto 
makiet każde). Jednocześnie na 
okres 5 lat maja być zamrożo­
ne zbrojenia w dziedzinie ofen 
sywnej broni rakietowej. W 
przyszłym roku obie strony bę­
dą się zastanawiać nad kwe­
stią przedłużenia tego okresu.

PAP

Obradują związki 
branżowe

Zadania związane z realiza­
cją uchwały VII Kongresu 
Związków Zawodowych oraz 
orzyszlorocznego planu społe­
czno-gospodarczego rozwoju 
kraju są tematem odbywają­
cych się aktualnie w całym 
kraju plenarnych posiedzeń za 
rządów głównych związków 
branżowych. 15 bm. obradowa 
ły m. in. związki branżowe pra 
cewników przemvsłu spożvw- 
'"rego. nrzemvsłu budowlanego, 
rhnmikAw n-r>7 spółdzielczo­
ści pracy. (PAP)



Projekt NPG na rok
odpowiada założeniom VI Zjazdu PZPR

Florian Znaniecki 
i jego rola w socjologii

kronika

Omówienie wystąpienia L Szydlaka
Sesja naukowa w Poznaniu

Jan Szydlak podkreślił na 
wstępie, że zdaniem klu­
bu poselskiego PZPR 

projekt NPG na 1973 r. odpo­
wiada założeniom programo­
wym VI Zjazdu PZPR i wier­
nie oddaje myśli przewodnie

Florian Znaniecki, profesor Uniwersytetu Poznańskiego w

uchwał
ten

zjazdowych- Projekt
wyraża strategiczny cel

programu partii, którym jest 
przyspieszenie socjalistycznego 
rozwoju kraju i najlepsze za­
spokojenie potrzeb społeczeń­
stwa. W planie zakłada się 
szybsze tempo rozwoju gospo­
darczego i szerszy zakres 
wzrostu spożycia niż wynikało­
by to z zadań całej 5-latki

Akcentując osiągnięcia dwóch 
ostatnich lat i uzyskaną dyna­
mikę rozwoju mówca stwier­
dził równocześnie, że znajdu­
jemy się nadal na początku 
drogi i że nasz organizm spo­
łeczny i wytwórczy stać na je­
szcze większy wysiłek i lepszą 
organizację. Droga prowadząca 
do rozwiązania istniejących je­
szcze problemów, to obniżenie 
społecznych kosztów produkcji 
i przyspieszenie w ten sposób 
wzrostu dochodu narodowego.

Polskę dzieli jeszcze pod nie­
jednym względem dystans od 
krajów najwyżej rozwiniętych. 
Dystans ten musimy możliwie 
szybko zmniejszać. Zobowiązu­
je nas do tego ambicja, dobrze 
pojęty interes narodowy, po­
trzeba wniesienia wkładu w 
umacnianie potencjału gospo­
darczego wspólnoty socjali­
stycznej. To ostatnie jest wa-

by dawać przykład takiej 
właśnie postawy — powiedział 
J. Szydlak.

Przypomniał on, te x myślą o 
wychodzeniu naprzeciw 'rosnącym 
potrzebom z roku na rok dokonu­
je się korekt w górę pierwotnych 
zamierzeń gospodarczych. Dotyczy 
to np. wzrostu plae realnych, któ 
ry już w eiągu 1971 — 1973 prze­
kroczy poziom przyjęty początko­
wo na całą 5-latkę. Mówiąc o 
realizowaniu innego podstawowe­
go celu planu: zapewnienia 
miejsc pracy dla wszystkich wcho 
dzących w wiek produkcyjny, 
J. Szydlak podkreślił równocześ­
nie konieczność przestrzegania za 
sady racjonalnego zatrudnienia, 
potrzebę przeciwdziałania nad­
miernemu, nieuzasadnionemu jego 
przyrostowi.

Wiele uwagi poświęcił mów 
ca socjalistycznej dyscyplinie 
społecznej, którą określił jako 
nie tylko Wykonywanie obo­
wiązków wobec państwa i 
spełnianie poleceń zwierzchni­
ków, ale także stosunek do 
towarzyszy pracy, szacunek 
dla ich wysiłku. Dyscypliny
pracy stwierdził — nie

runkiem 
kojowym

wygranej w po- 
współzawodnictwie

państw o różnych systemach 
społecznych.

Istotą projektu planu 1973 r. 
Jest przeciwdziałanie występu­
jącej w przeszłości tendencji 
do kumulacji napięć i trudno­
ści w trakcie realizacji zadań 
5-letnich. Nie ma innej drogi 
do szyickiego rozwiązania sto­
jących przed nami problemów, 
do sprostania rosnącym potrze­
bom i wymaganiom społeczeń­
stwa.

Wysoka dynamika rozwoju 
w 1973 r. — kontynuował 
mówca — stanowi jedyną real­
ną możliwość wprowadzenia 
Polski do rzędu najbardziej 
rozwiniętych krajów świata.

Pomyślna realizacja planu 
przyszłorocznego może być tyl 
ko rezultatem lepszej, wydaj­
niejszej pracy. Każdy na swo­
im stanowisku pracy powinien 
więc ocenić własne możliwości 
— to co może uczynić w 1973 
t. dla zwiększenia osobistego 
wkładu w pomnażanie wspól­
nego dorobku. Członkowie na 
szej partii uczynią wszystko,

można przy tym sprowadzić 
do ludzi stojących przy war­
sztacie. W nie mniejszym stop 
niu musi ona objąć działal­
ność urzędów i instytucji ob- 
sługujących ludzi pracy.

Przechodząc do problemu 
rezerw tkwiących w gospodar 
ce. J. Szydlak-wymienił wśród 
nich szybsze oddawanie do u- 
żytku nowych zdolności pro­
dukcyjnych, m. in. poprzez 
pójście gjerokim frontem na 
inwestycje typu modernizacyj 
nego. Rezerwę stanowi również 
poprawa gospodarki materiało 
wej. Dotychczas podejmowane 
kroki i osiągane efekty w tej 
dziedzinie są jeszcze niewy­
starczające. W 1973 r. należy 
osiągnąć obniżkę kosztów ma 
teriałowyeh daleko większą 
niż zakłada NPG. Niezbędne 
jest więc opracowanie progra 
mu oszczędności surowców, 
materiałów, paliw i energii w 
całej gospodarce.

Kolejną rezerwą jest podnie­
sienie wydajności pracy. Rok 
1972 przyniósł na tym polu 
znaczne osiągnięcia, jednakże 
dotychczasowy udział wydajno 
ści pracy we wzroście produk­
cji jest niezadowalający.

Ważne zadanie stanowi 
zwiększenie udziału Polski w 
międzynarodowym podziale 
pracy. Udział naszego kraju w 
handlu światowym jest nadal 
skromny, mimo że rok bieżący 
przyniósł pod tym względem 
znacznv nosten.

J. Szydlak podkreślił wagę dal­
szego rozszerzania naszych obro­
tów i wymiany z ZSRR i bratnimi 
krajami socjalistycznymi, a więc

głównymi partnerami Polski we 
współpracy międzynarodowej. Tą 
drogą — powiedział mówca — bę 
dziemy nadal zwiększać udział Pol- 
ski w realizacji kompleksowego 
programu dalszego rozwoju i po­
głębienia socjalistycznej integracji 
naszych krajów.

Mówca scharakteryzował na 
stępnie realizowane i planowa­
ne w przyszłości metody i śród 
ki zmierzające do doskonale­
nia funkcjonowania naszej go­
spodarki. Cel ten realizowany 
jest zarówno przez przedsię­
wzięcia w skali ogólnokrajo­
wej, jak i przygotowanie zmian 
kompleksowych w odniesieniu 
do zasad działania organizacji 
gospodarczych, które będą 
wprowadzone w wybranych 
przedsiębiorstwach w 1973 r.

J. Szydlak stwierdził, że sil­
ny nacisk położony został na 
rozwijanie planowania długo­
falowego, a także programowa­
nia branżowego i regionalnego. 
Trwają także prace nad pla­
nem perspektywicznym i pla­
nem przestrzennego zagospo­
darowania kraju do 1990 r. 
Wzrost strategicznej roli pla­
nowania centralnego z jednej 
strony, a z drugiej zwiększenie 
elastyczności kierowania i sa­
modzielności jednostek gospo­
darczych będzie sprzyjać po­
prawie efektywności całej na­
szej działalności gospodarczej. 
Jest to niezbędne dla osiągnię­
cia tych celów, jakie stawia 
plan na 1973 r. (PAP)

latach 1920 — 39, a następnie kilku uniwersyte|ów w USA, 
położył podwaliny pod polską socjologię jako dyscyplinę 
naukową. Zainicjował również badania nad środowiskiem 
robotniczym 1 chłopskim. Plonem zorganizowanego przez 
niego konkursu na pamiętniki robotników i chłopów jest 
m. in. znany pamiętnik Jakuba Wojciechowskiego, jak
równieź monumentalna praca 
Ameryce”.
Wczoraj, w Collegium No- 

vum Uniwersytetu im. Adama 
Mickiewicza w Poznaniu, dla 
uczczenia pamięci tego prekur

Ostatnie dni subskrypcji 
Encyklopedii Powszechnej

Jeszcze tylko kilka dni, tj. do 
dnia 20 grudnia br. księgar­
nie „Domu Książki” przyj­
mować będą przedpłaty na 
czterotomową „Encyklopedię 
Powszechną” PWN.

Poszczególne tomy encyklo­
pedii będą sprzedawane wyłą­
cznie subskrybentom posiada­
jącym talony zakupione w 
księgarniach. Według informa­
cji uzyskanych z „Domu Książ 
ki” w sieci księgarskiej pozo­
stała do nabycia już tylko nie­
wielka liczba talonów.

Encyklopedia^ Powszechna 
PWN zawierać* będzie 75 000 
haseł obejmujących wszystkie 
dziedziny kultury, nauki, tech­
niki, życia politycznego, spo­
łecznego i gospodarczego. Ha­
sła uzupełnia 5.000 ilustracji, 
50 kolorowych map, wykresy, 
szczegółowe tabele itp. 9956-k

.Chłop polski w Europie

sora polskiej socjologii odsło-
nięto tablicę
inaugurując 
dwudniową

pamiątkową, 
ten sposób

sesję naukową,
poświęconą postaci Floriana 
Znanieckiego i jego roli w 
socjologii. Organizatorem se­
sji jest poznański Instytut So­
cjologii oraz oddział Polskie­
go Towarzystwa Socjologicz-
nego.

Referaty, przygotowane
przez naukowców różnych śro 
dowisk kraju, przedstawiają 
koncepcje socjologiczne prof. 
F. Znanieckiego, (kolejne te­
maty referatów: Znaniecki ja­
ko socjolog wiedzy, narodu, 
stosunków polsko-niemieckich, 
jako socjolog miasta, jego 
teoria ról społecznych itp.), 
drogę Znanieckiego do socjo­
logii, podejmują także próby 
współczesnego odczytania jego 
„Wstępu do socjologii”.

Na sesję przybyła m. in. 
również córka profesora, dzie 
kan wydziału socjologicznego' 
Uniwersytetu w Chicago, 
prof. dr Helena Znaniecka- 
Lopata, która przedstawiła 
działalność ojca w kraju i za 
granicą, (bw)

Zaprzysiężenie gabinetu Bonn
Dokończenie ze str. 1 

znaleźli się wszyscy ministrowie z 
wyjątkiem ministra do spraw ro­
dziny i młodzieży. Niezależnie od 
tzw. parlamentarnych sekretarzy 
stanu w poszczególnych minister- 
twach, które to stanowiska utwo­
rzono, gdy Brandt doszedł do wła 
dzy w 1959 r., w obecnym rządzie 
stworzono jeszcze stanowiska mi­
nistrów do spraw socjalnych. Po­
nadto powołano dwóch ministrów 
stanu w ministerstwie spraw zagra 
nicznych: Hansa Apla oraz Karla 
Moerscha (FDP). Tym samym w 
resorcie kierowanym przez FDP 
(min. Scheel) znalazł się po raz 
pierwszy członek SPD na ekspono 
wanym stanowisku.

W porównaniu z poprzednim rzą 
dem w nowym gabinecie koalicyj­
nym poważnie wzrosły wpływy 
FDP, która zamiast trzech ma o- 
becnie pięciu, ministrów wobec 
dwunastu z SPD. Rzecznikiem rzą 
du, które to stanowisko dotych­
czas obsadzała SPD, został Ruedi- 
ger von Wechmar (FDP). Znacz­
ny wzrost wpływów FDP, która 
mimo silnych oporów swego part­
nera przeforsowała również kandy 
daturę prof. Maihofera (lewica 
FDP), na ministra, spotkał się z 
ostrymi sprzeciwami frakcji par­
lamentarnej SPD. Dlatego przetar­
gi koalicyjne związane z obsadze­
niem stanowisk trwały jeszcze w 
czwartek dosłownie do ostatniej 
chwili,

W kołach politycznych Bonn mó­
wi sie, że w nowym gabinecie może 
powstać coś na kształt konserwa­
tywnej kwadrygi koalicyjnej, złą­
czonej pewna wspólnota interesów. 
Zarówno bowiem najsilniejszy czło 
iiiiiiiniiiiłiiiiniiiiiiiiiH

Dzlsielszy tntormacv1nv o 
Dri9COWfl*a Roana Wolcłechowak'-

wiek SPD w gabinecie — Schmidt 
jak i najbardziej wpływowy obok 
Scheela — minister Genscher są 
przedstawicielami prawego skrzy­
dła partii, którzy znajdują ideo­
wych sojuszników w nowym mini­
strze Vogelu, znanym z burzliwych 
kontrowersji z „młodymi socjalista 
mi”, a także w ministrze gospo­
darki Friedrichsie, również ciągną­
cym FDP na prawo. Presja Schmi­
dta spowodowała, że Brandt rozstał 
się z Ehmkem jako szefem wpły­
wowego urzędu kanclerskiego i po­
wołał na to stanowisko dotychcza­
sowego członka senatu Berlina Za­
chodniego do spraw federacji, Gra- 
berta.

Poprzednia groźba paraliżowania 
prac rządu z powodu nikłej więk­
szości parlamentarnej ustąpiła po 
sukcesie wyborczym koalicji nowej 
groźbie — ścierania się w rządzie 
różnych grup interesów.
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Zmarł
doc.dr Konrad Bolewski

14 grudnia br. zmarł doc. dr 
Konrad Bolewski, kierownik Za­
kładu Chemii Fizycznej, zastępca 
dyrektora Instytutu Chemii i Ana 
lityki Akademii Medycznej w Po­
znaniu. Uczelnia straciła wysokiej 
klasy naukowca, młodzież dosko­
nałego wykładowcę ^przyjaciela.

Zmarły był autorem ponad 60 
prac naukowych, podręcznika aka 
dem^ckiego dla studentów. Prace 
doc. dr. Konrada Bolewskiego by­
ły referowane na krajowych i 
międzynarodowych zjazdach nan- 
kowych. Wszędzie spotykały się z 
dużym zainteresowaniem.

Zmarły aktywnie uczestniczył w 
pracach towarzystw naukowych, 
był członkiem Komitetu Podstawo 
wych Nauk Medycznych PAN, 
był ponadto działaczem politycz­
nym i społecznym.

W uznaniu zasług otrzymał sze­
reg różnych odznaczeń.

Narada poligrafów
W Poznaniu odbyła się dwudm^ 

wa krajowa narada techniczni 
święcona sprawom usprawnienia 
poligraficznych baz naprawcza montowych oraz podnosze^^- 
lifikacji kadr zatrudnionych Ć' 
drukarniach i zakładach konserwa 
torskich. Uczestniczył w nie i m • 
dyrektor Zjednoczenia PrzemU£: 
Poligraficznego Czesi a w k U 
1 e s z a, u-

Podczas narady przedstawicie 
Poznańskich Zakładów Polisa 
nych im. M. Kasprzaka złożyli m 
dunek o wykonaniu w dniu h hm 
planu roku bieżącego; do końS 
bieżącego roku Zakłady wykonali 
produkcję dodatkową wartości 
nad 7,5 min zl. (tk) P

25 lat Filharmonii
Wczoraj odbyła się konfereneł. 

prasowa, podczas której poinformn 
wano o obchodach 25-Iecia Pań 
stwowej Filharmonii w Poznani.,' 
Odbędą się one w dniach 5 i 6 st? 
cznia 1973 roku. y'

Pierwszy dzień obchodów 25-lecia 
rozpocznie się spotkaniem w Sali 
Białej Prezydium BN Poznania z 
władzami miasta. Tego same^n 
dnia o godz. 19.30 w auli UAM od 
będzie się koncert jubileuszowy 
pod dyrekcją Renarda Czajkow. 
skiego. Usłyszymy utwory: Bairda. 
Chopina, Dąbrowskiego. Koncert 
ten zostanie powtórzony naza^t™ 
dla członków klubów Pro Sinfóńi 
ka. Pośród wielu imprez towarzyZ 
szących na szczególną uwagę za­
sługuje setny Koncert Poznański 
13 i 14 stycznia w auli UAM. (mty

Okresowa obniżka cen 
egipskich pomidorów

Mając na uwadze interes konsu­
mentów — Zakład Eksportowo- 
Importowy Centrali Spółdzielni 
Ogrodniczych, na podstawie upo- 
ważnienia Państwowej Komisji 
Cen — postanowił z dniem n 
grudnia, wprowadzić okresową ob 
niżkę ceny detalicznej egipskich 
pomidorów, z 70 na GO złotych za 
kilogram. (PAP)

Sesja budżetowa Sejmu
Dokończenie ze str. 1 

so i jego przetwory. ZSL znaj 
dujące się przed swym VI 
Kongresem podjęło szeroką 
kampanię wśród swoich człon 
ków na rzecz wyzwolenia jak 
największych rezerw produk­
cyjnych. Podjęliśmy działania 
wśród rolników’ — oświadczył 
poseł — w celu wykonania 
5-latki rolniczej w 4 lata.

Mechanizacja pracy w rol­
nictwie urasta do głównego 
czynnika dalszego rozwoju i 
postępu w produkcji. Podjęte 
ostatnio decyzje zmierzają do 
kompleksowego rozwiązania 
tego problemu.

Mówca nawiązał do wprowadzo­
nych w br. bezpłatnych świadczeń 
leczniczych dla ludności rolniczej, 
oświadczając, że ludność rolnicza 
poprze wysiłki rządu zmierzające 
do jak najszybszego zbudowania 
pełnej sieci placówek służby zdro 
wia — przez wzmożoną ofiarność 
na rzecz Narodowego Funduszu 
Ochrony Zdrowia.

Wśród zadań nowych gmin­
nych rad narodowych powin­
na znaleźć się również sprawa 
usuwania opóźnień i zanied­
bań w dziedzinie gospodarki 
komunalnej na wsi.

Mówca stwierdził, że klub 
ZSL głosować będzie za przy­
jęciem planu i budżetu na 
1973 r.

W imieniu klubu poselskie­
go SD zabrał głos pos. Witold 
Lassota.

Pozytywnie oceniając efekty 
polityki gospodarczej i socjal­
nej minionych dwu lat i roku 
bieżącego — mówca stwierdził, 
że do podstawowych walorów 
projektu przyszłorocznego pla 
nu należy: stawianie na czo­
łowym miejscu poprawy wa­
runków bytu ludzi pracy i u- 
trzymanie równowagi rynko­
wej, a także zakładana równo 
waga, między rozwojem dyna- 
micmym i harmonijnym.

Wiele miejsca poświęcił mówca 
problemom rozwoju rzemiosła, je­
go integracji oraz zadań w pro­
cesach gospodarczych. Szczególnie 
istotna jest rola rzemiosła w 
związku z zagospodarowywaniem 
małych miast, a szczególnie — po 
nad 300 nowo powstających o- 
środków w postaci gmin miejsko- 
wiejskich.

Przyszłoroczny plan — to 
plan wielkich i doniosłych prze 
mian w dziedzinie porządko­
wania i unowocześniania kra­
ju. Klub poselski SD>— zakoń 
czy! mówca — będzie głoso­
wać za przyjęciem projektu 
planu i budżetu na rok 1973.

Do najważniejszych zadań 
stojących przed resortem prze­
mysłu ciężkiego i maszynowe­
go stwierdził pos. Michał Cy­
gan (PZPR) — należy podnie­
sienie jakości i nowoczesnoś­
ci produkowanych artykułów 
rynkowych. Konieczny jest

dalszy rozwój bazy wytwór­
czej, intensyfikacja procesów 
produkcyjnych, przy najpeł- 
hiejszym wykorzystaniu po­
tencjału ludzkiego.

Pos. Mieczysław Serwiński 
(bezp.) podkreślił, że w projek­
cie NPG na 1973 r. mocno za­
akcentowana jest rola i zna­
czenie postępu naukowo-tech-
nicznego czynnika, który
współdecyduje o społeczno- 
ekonomicznym rozwoju kraju. 
Chodzi przede wszystkim o 
pełne wdrażanie wyników prac 
badawczych do przemysłu, o 
śmiały import licencji, o dalszy 
rozwój i pogłębianie prac na-
ukowo-badawczych. Ważną
również jest sprawa doskona­
lenia kadr, które mogłyby 
podejmować ważne proble­
my z punktu widzenia potrzeb 
naszej gospodarki. Podkreśla­
jąc potrzebę dalszej konkrety­
zacji badań naukowych — 
stwierdził, że muszą one wią­
zać się z aktualnymi i przy­
szłymi zadaniami naszej go­
spodarki. Preferować należy te 
badania naukowe, których wy­
niki wpływają na poprawę ja­
kości wyrobów, przyczyniają 
się do dalszej modernizacji na­
szego przemysłu.

Pos. Zenon Komender (bezp.
Pax) zwrócił uwagę na
to, że w przyszłorocznym bu­
dżecie państwa przeznaczono 
znacznie większe środki na 
społeczny i indywidualny fun­
dusz spożycia. W związku z 
tym — jego zdaniem — zacho­
dzi konieczność wypracowania 
właściwych wzorców wzrostu 
konsumpcji. Chodzi m. in. o to, 
aby w większym stopniu brać 
pod uwagę możliwości różnych 
grup społecznych i rodzin o 
różnym stopniu zamożności i 
na tym tle odpowiednio uroz­
maicać asortyment oraz róż­
nicować standard produkowa­
nych towarów.

Problemom oświaty i wycho­
wania poświęciła swą wypo­
wiedź pos. Natalia Rozmuszcz 
(ZSL). Stwierdziła, że w przy­
szłym roku zapewnić należy 
warunki do reformy systemu 
oświaty oraz modernizacji sie­
ci szkolnictwa podstawowego. 
Podjąć należy również działa­
nia w celu stworzenia kon­
sekwentnego programu upo­
wszechniania kultury pedago- 
gicznej w społeczeństwie. / i

Wiele miejsca poświęciła dy­
skutantka zadaniom przyszłej 
zbiorczej szkoły gminnej, któ­
ra powinna zapewnić wysoki 
poziom nauczania i wychowa­
nia z uwzględnieniem indywi­
dualnych uzdolnień i zaintere­
sowań uczniów.

Pos. Bronisław Jnrkiewici; 
(PZPR.) podkreślił, że założone 
w planie na rok 1973 tempo

wzrostu budownictwa wyprze­
dza założenia przyjęte w pla­
nie 5-letnim. Potrzebna jest 
modernizacja sił wytwórczych, 
unowocześnianie organizacji 
pracy, techniki i technologii, 
rozwinięcie zaplecza budowla­
nego oraz rozszerzenie współ­
pracy międzyresortowej. Poseł 
wskazał m. in. na znaczenie 
dalszego rozwoju przemysłu 
wielkich elementów budowla­
nych dla przyspieszenia tempa 
oddawania do użytku nowych 
mieszkań, zwrócił też uwagę 
na potrzebę dalszego podnosze­
nia standardu budowanych 
mieszkań.

Pos. Konstanty Łubieński 
(bezp. „Znak”) podkreślił m. in., 
że najistotniejszą cechą projek­
tu planu społeczno-gospodar­
czego na rok przyszły jest 
niezwykle wysoka dynamika 
wzrostu prawie wszystkich je­
go wskaźników. Realizacja tych 
ambitnych zadań wymaga mak­
symalnego wysiłku wszystkich 
ludzi pracy, zwiększenia wy­
dajności produkcji a także in­
tensywniejszego wprowadzania 
w życie reformy systemu zarzą 
dzania i planowania gospodar­
ką. Poseł poruszył również pro­
blem budownictwa mieszka­
niowego oraz inwestycji dla 
służby zdrowia wskazując m. 
in. na konieczność skracania 
cykli inwestycyjnych budow­
nictwa szpitalnego.

O portfelu spraw, które wy­
bijają się aktualnie na czoło 
zadań gospodarczych — właści­
wej gospodarce materiałowej, 
mówiła pos. Aleksandra Jar- 
necka (PZPR). Konieczne jest 
zdecydowane działanie w za­
kresie obniżki materiałochłon­
ności gospodarki. Trzeba więc 
jak najszybciej opracować kom 
pleksowy plan, który obejmie 
m. in. zmiany w strukturze 
produkcji i zużycia/materiałów, 
usprawnienie systemu zaopa­
trzenia i obrotu materiałowe­
go, doskonalenie optymalnych 
wafhnków ekonomicznych i 
organizacji ^oćfukcji.

Pos. Henryk Korotyński 
(PZPR) poświęć)! swe wystą­
pienie analizie zjawisk, które 
występują obecnie w psycho­
logii społecznej, a które stano 
wią bardzo istotny bodziec w 
realiazeji nakreślonych pla­
nów społeczno-gospodarczego 
rozwoju kraju. Poruszając in­
ne tematy z dziedziny psycha 
logii społecznej pos. Korotyń­
ski szerzej omówił kwestię sto 
sunków międzyludzkich w róż 
•nych zakładach pracy.

Poseł Józef Wo jtala (SD) skon 
centrował się na problemach 
usług i rzemiosła, stwierdzając, 
że ponad 14 proc, wzrost war­
tości usług dla ludności przewi

dziany w planie na r. 1973 po­
zwoli na wyeliminowanie opóź­
nień w tej dziedzinie oraz stwo­
rzy warunki do przyspieszonego 
rozwoju usług w latach 1974- 
75 Poseł wskazał, że jednym z 
podstawowych problemów jest 
rozwój produkcji maszyn i u- 
rządzeń dla zakładów usługo­
wych.

Pozytywnie oceniając szereg 
kroków, podjętych dotyćhćźóś 
w dziedzinie rozwoju kultury, 
kolejna dyskutantka — pos. 
Stanisława Białek (ZSL) — 

wskazała na konieczność usunię 
cia dysproporcji w rozwoju 
placówek kulturalnych. Omó­
wiła ona szereg istotnych 
potrzeb w dziedzinie ilości i 
wyposażenia wiejskich placó­
wek kulturalno-oświatowych 
oraz ich sytuacji lokalowej. 
Zwróciła uwagę na rangę dzia 
łania społecznego ruchu kultu­
ralnego na szczeblu przysz­
łych gmin. (PAP)

Marian Rozplochowskl 
mistrzem 

wiedzy rolniczej
Ponad trzy tysiące młodych 

rolników uczestniczyło w eli­
minacjach Olimpiady Wiedzy 
Rolniczej w Wielkopolsce, 
ganizowanej przez Wojewódz­
ki Związek Kółek Rolniczych 
Wojewódzką Radę j

bienia Rolniczego 1 fa™ 
Wojewódzki Związku Młodzi 
ży Wiejskiej.

Do finałowych rozgrywek sra 
neło 6 najlepszych s
ków, wyłonionych po^ 
dwudniowych #
wódzkich. Odpowiadali 
miniony piątek na impre- 
nałowej, zorganizowanej W 
li NOT, na wylosowane zes. 
wy pytań. Poziom 
był na ogół dobry, źniC 
których finalistów WL;_ tre 
prześladowała na estrada
ma. , bo

Największą liczbę
55 z 60 możliwych zdob5 wjCe- 
odpowiedziami zeszłoroczny^p^^ 
mistrz, wojewódzkiej roz-
Wiedzy Rolniczej - »» ‘y w 
płochowski ze wsi Ka ■ ugie 
powiecie wagrowieckim...............  
miejsce uzyskał Teodor
szek z Zawad w vpadio
kim. Trzecie miejsce P LjlcZe 
Marianowi Pustkowskiernu ^łej. 
wa w powiecie ostrows < ■mlira
ne miejsca zajęli: Tadeu' i
z Łekna w powiecie ndoiano"'8 
Zdzisław Małuszek Z 
w powiecie ostrowskim. .

Brawa młodzieżowej' ^^1 
ni zdobył swymi wys 
zespół wokalno-muzy 
binatu PGR Jarosławie^



Kurier na Syberii
„MICHAŁ STROGOW — KU. 

RTER CARSKI” — film produk 
cji bułgarsko - włosko - fran­
cusko - zachodnioniemieckiej. 
Scenariusz (na-twdstawie powie 
ści Juliusza Verne’a „Michel
Strogoff”): G. Bona, E. Vis- 
conti, S. Strucchi, G. Lautner 
i a. Kantoff. Reżyseria: Eri­
prando Visconti. Wykonawcy: 
Michał Strogow — John Phillip 
Law, Nadia — Mismy Farmer, 
Iwan Ogarew — Hiram Keller, 
Sangarre — Delia Boccardo, 
chan Feofar — Kurt Meisel i 
inni.

Trzeba ostrzec widzów, któ­
rych znęci sławne nazwis­
ko Visconti, noszone przez 

Jednego z największych twór­
ców kina naszych czasów. Nosi 
on jednak imię Luchino, nato­
miast twórca filmu o kurierze 
carskim ma na imię Eriprando i 
jest wprawdzie bratankiem Lu- 
china, ale pod względem twór­
czym nic tych ludzi nie łączy. A 
raczej wszystko dzieli.

Eriprando, który ma za sobą 
kilka filmów, o których nikt nie 
słyszał, zrealizował film we­
dług powieści Verne‘a będącej 
gotowym scenariuszem filmu 
przygodowego. Zauważono to 
zresztą już dawno temu i po­
wieść była wielokrotnie przeno­
szona na ekran, ostatni raz w 
1956 r. w koprodukcji jugosło­
wiańsko - francusko - włoskiej z 
Curdem Juergensem w roli 
głównej I była to prawdopodob 
nie adaptacja najlepsza, choć

mat w 3 RUCHACH
Trzychodówka przedstawiona na 

diagramie posiada pięć prawidło­
wych ma#w. Rozwiązanie poda- 
jemy na końcu rubryki. Życzymy 
szybkiego znalezienia wygrywają­
cego ciągu!

Kobieta przy szachownicy
W klubach sportowych prowa­

dzi się ostatnio ożywione dysputy 
na temat wyczynu. Przyczynkiem 

też zrealizowana bez dbałości o 
realia, za to niewątpliwie trzy­
mająca w napięciu sensacyjną 
akcją. Eriprando Visconti zreali 
zował film w Bułgarii, ponieważ, 
jak się rozbrajająco przyznaie, 
tamtejszy Dunaj wydawał mu się 
podobny do rzek syberyjskich 
(których nigdy nie widział), a

miejscowi łudzie mieli twarze, 
jakich potrzebował do scen ma 
sowych.

Te ostatnie są zresztą impo­
nujące. Bierze w nich udział 
3000 osób, 500 koni, artyleria, 
kaskaderzy, dublerzy gwiazd.

Bitwa między Tatarami a woj­
skami carskimi pod Irkuckiem 
została pokazana w sposób, któ­
rego nie powstydziłby się dobry

do tego są konkursy oraz plebi­
scyty ogłaszane na łamach pra­
sy. Sondaże opinii sportowej na 
temat najlepszych sportowców ro 
ku zainteresowały również szero­
kie koła szachowe.

Jako ciekawostkę możemy przy­
toczyć fakt typowania przez po­
znańskich szachistów kandydatury 
aktualnej mistrzyni Polski Hanny 
Ereńskiej-Radzewskiej do grona 
najlepszych sportowców Wielko­
polski roku 1972. Kobieta przy sza 
chownicy stanowi argument na 
rzecz popularności „sportu szacho 
wego”. Wysokie walory tej zawód 
niczki, mogącej służyć za wzór 
sportowca wielu młodym ludziom, 
przedstawione zostały w jednym 
z pism centralnych w interesują­
cym artykule pt. „Szachy a me­
dycyna”. Hanna Ereńska-Radzew- 
ska jest lekarzem stomatologiem. 
Jest także absolwentką Szkoły Mu 
zycznej w Poznaniu. Dwukrotny 
tytuł mistrzyni Polski, doskonały 
rezultat na Olimpiadzie Szachowej 
w Skopje, a także świetne miej­
sce w mistrzostwach seniorów 
okręgu — oto stopnie zdumiewa­
jącej kariery zawodniczej tej am 
bitnej poznanianki.

Ciekawe, czy opinię szachistów 
podzieli również szerszy ogół u- 
czestników plebiscytu „EP”T

Rozwiązanie trzychodówkl (p. 
diagram nr 62): 1. He6-a2, ab6
2.Wb3+Kc4 3.S:b6X. 2. ...Ke4
3.Ha8X. 1. ...K:e3 2.Wb3 + Ke4
3.Ha4X. 1. ...Ke4 2. He2 S:e3 
3.Wb4X. 1. ...S:e3 2.Sc5+Kd4
3.Hal(b2)X.

mafster. Jest w nich dynamika, 
rosnące napięcie, rozmach.

Gorzej z perypetiami samego 
Strogowa, który jako kurier ca­
ra ma przemierzyć Syberię, aby 
dotrzeć do Irkucka i tam powia 
domić brata cara — głównodo­
wodzącego armią, że pomoc 
wkrótce nadejdzie, powinien więc

bronić słę w twierdzy przed ta­
tarską rebelią. Aliści Tatarzy, 
którym pomaga Rosjanin, zdraj 
ca Ogarew, są pewni, że car 
pośle kuriera swemu bratu i 
urządzają na niego łowy. Przy­
gody kuriera są więc głównym 
tematem filmu.

Wszakże reżyser wyraźnie nie 
może się zdecydować, który wą­
tek tych przygód uwypuklić. Mo­
cno akcentuje miłość Strogowa 
i Nadii, udającej się do męża 
— zesłańca, ale nie dość mocno, 
by zrobić dramat miłosny na tle 
tatarskiej rebelii na Syberii. Owa 
rebelia nie jest zbytnio zrozu­
miała. Nie wiemy o żadnych 
ideach jej towarzyszących, nie 
jest więc jasne, czy to słuszna 
watka, czy też może carscy sa­
trapowie mają tym razem rację 
tłumiąc ją krwawo. Jednakże 
są oni przedstawieni raczej mało 
pozytywnie. Rysuje się także 
ciekawy wątek transportu grupy 
zesłańców skazanych na długo­
letni pobyt na Syberii. Jest to 
jednak wątek zaledwie zaryso­
wany.

Może ktoś jednak powiedzieć, 
że chodziło wyłącznie o roz­
rywkę, o wielki film przygodo­
wy, w którym realia epoki czy 
też sprawy słuszności takiej czy 
innej strony w walce nie mają 
większego znaczenia. Zgoda. 
Wtedy jednak trzeba postawić 
zarzut główny — jak na film 
przygodowy akcja się za bardzo 
wlecze, brak jej nerwu, tempa, 
dynamiki.

Trudno byłoby też chwalić ak­
torstwo tego filmu, do którego 
zaangażowano aktorów zupełnie 
nie znanych, za to z różnych 
krajów. W sumie „Kurier" zapo 
wiadany jako jeden z najleo- 
szych filmów przygodowych 
mocne rozczarowuje.

MIECZYSŁAW SKĄPSKI

Bliżej autentyku
Sondaż w problematykę 

młodzieżową najgłę­
biej chyba i najtrafniej 

zapuścił potąd reportaż lite­
racki, ambitny, poszukujący. 
Znamienne, jak i w profilu wy 
dawniczym „Iskier" wzrasta 
rola reportażu, nasila się po­
szukiwanie autentyku wspom 
nieniowego, relacji ankieto­
wych itp. Jest to odzew na 
głód prawdy, na odwrót od fik 
cji. Kto wie, czy nie najwięk­
szą szansą literatury jest rów 
nież coraz pełniejsze zbliża­
nie się do autentyku, szukanie 
podkładów doświadczalnie za 
obserwowanych i przeżytych.

Z uznaniem I szacunkiem 
śledzę nasycone pasją son­
daże Jerzego Love'la w psy­
chikę społeczną, zwłaszcza 
zaś jego zafascynowanie pro 
blemami młodego pokolenia. 
Obok świetnego rzemiosła pi 
sarskiego, własnego, wypra­
cowanego przez lata stylu, oso 
bliwej formuły konstrukcyj­
nej, Lovell posiada rzadki ta­
lent wychwytywania i atako­
wania tematów najaktualniej­
szych. W nowej swej książce 
„Jak żyć", stanowiącej zbiór 
częściowo znanych już z pra 
sy reportaży, autor podejmu­
je nader różnorodne zjawi­
ska, od znieczulicy, atakują­
cej również pewne kręgi mło 
dych, przez atmosferę klien­
tów domów poprawczych, po 
kręgi studenckich małżeństw, 
po kariery zawodowe mło­
dych, po bardziej już wresz­
cie generalizujące próby o- 
kreślenia ludzi młodych 
wchodzących w życie z wła­
snymi bagażami radosnych i 
gorzkich doświadczeń. Nie 
wiem, czy ktokolwiek inny po 
za Lovellem tak głęboko tkwi 
w problemie młodzieży, tak 
dobrze ją zna, rozumie i wie­
rzy jej.

Inny typ reportażu, specy­
ficznie faktograficzny pre 
zentuje Ryszard Wój­
cik w tomie „Pieta na

^trzymaliśmy niedawno list 
z Pracowni Kardiografi- 

cznej Szpitala Miejskiego im. 
J. Strusia w Poznaniu, który 
publikujemy w całości:

„W związku z artykułem „Na­
dzieja zawałowców”*) cieszymy 
się, że zagadnienie zdalnego moni 
torowania EKG zostało naświetlo-

*) Wywiad pod tym tytułem, o- 
publikowany w „Głosie Wielkopol 
skim” 5 bm„ dotyczył przyrządu 
do przesyłania sygnału EKG na 
odległość, za który przyznano nie 
dawno I nagrodę w eliminacjach 
centralnych Turnieju Młodych Mi 
strzów Techniki.

•zMe*.  Autor znany Jest z 
głośnych swego czasu wła­
śnie faktograficznych repor­
taży telewizyjnych. W opar­
ciu o nie, przy zachowaniu 
koniecznego kamuflażu, ko­
niecznego, by nie nawracać 
po latach do autentyzmu na­
zwisk, miejsc, « przeżyć — 
Wójcik osnuł swe opowieści 
o czterech głośnych wyda­
rzeniach, bulwersujących swe 
go czasu opinię publiczną. 
Odszukał współczesnych Ju­
dyma i Siłaczkę, wskazał na 
powikłania macierzyńskich lo 
sów, zręcznie i ciekawie od­
słaniając zarazem warsztat 
reportera telewizyjnego, usi- 

Z ksiqżkq na ty

łojącego przy pomocy kame­
ry dotrzeć do prawdy.

Hanna Krałl, znana dzienni 
karka, jako owoc paruletnie- 
go pobytu w Moskwie, przy­
wiozła stamtąd książkę „Na 
wschód od Arbatu", reporta­
żową, ale w jeszcze innej od 
poprzednio omawianych, po­
traktowany konwencji. Zamia 
rem autorki jest wszechstron 
ne ukazanie kraju naszego 
wschodniego sąsiada, tak od 
strony Moskwy, jak polskiej 
wsi w syberyjskich lasach, od 
Tbilisi i jakże odmiennej O- 
dessy. Hannę Krall obok 
spraw wielkich, interesują 
drobne, czasem zgoła minia­
tury obyczajowe, społeczne, 
kulturowe.

Sporo uśmiecha, ale 1 zadu 
my wzbudzi nowa powieść 
Ludwiki Wożnlckle] — „Wdo 
wa i lokator". Książka ta, pi­
sana z melancholijnym sarka 
zmem i takimż humorem, z 
akcją umieszczoną w Paryżu, 
w środowisku międzynarodo­

echa . naszyć 
publikac

Elektrokardiofon
ne jako sprawa o dużym znacze­
niu pragmatycznym. Pragnę do­
nieść że urządzenie zamieniające 
elektrokardiogram na sygnał aku­
styczny zostało opracowane już w 
1970 roku w Poznaniu pod nazwą 
„Elektrokardiofon” przez zespół 
autorów: doc. dr med. P. Olejni­
czaka i inż. H. Kubzdela, Na ten 
temat autorzy opublikowali donie­

wych studentów, z centralną 
postacią trochę piekielnej sta 
ruszki pani Greuze, i towarzy 
śzącym jej Argentyńczykiem 
Mic helem, poza swą pozornie 
niefrasobliwą strukturą, po­
siada i głębszą warstwę psy 
etiologiczną. Woźnicka, tro­
chę się bawiąc, zresztą w spo 
sób przedni, ukazuje dziwne 
meandry psychiki ludzkiej, si 
łę nawyków, działanie pienią 
dza, osobliwą jednoznacz­
ność postaw mimo różnicy 
pokoleń. Gorzkawo, z ironią 
podnosi autorka sprawy uczu 
cia, z niewiarą, w ogóle nie 
ma zbyt entuzjastycznego sto 
sunku do cech zwanych ogól 
nie charakterem. A przecież 
w tej zabawnej skądinąd 
książce jest sporo humaniz­
mu, współczucia i tolerancji 
dla ludzkich słabostek. Po­
wieść pisana jest ładnym ję­
zykiem, błyskotliwa w narra­
cji.

Z literatury radzieckiej w 
nowym wydaniu otrzymaliśmy 
z „Iskier" głośnych „Kole­
gów" Wasyiego Aksloncwa, 
książkę, która po raz pierw­
szy przemówiła ustami mło­
dego pisarza w końcu lat 
pięćdziesiątych mocnym gło­
sem o sprawach istotnych, o 
prawdzie i fałszu, o 
właściwym widzeniu historii 
i teraźniejszości. Autor po raz 
pierwszy tak silnie ukazał po 
stawy współczesnej sobie 
młodzieży. Książka ta zosta­
ła na trwałe w literaturze. 
Dla młodszych nieco odbior­
ców chyba atrakcyjną lekturą 
będzie powieść Anatołija 
Rybakowa — „Krosz szuka 
bohatera" (przekład Marii Ty 
wonek) — na której podsta­
wie nakręcony został film 
„Minuta ciszy".

Żeby wyczerpać listę no­
wości młodzieżowej warszaw 
skiej oficyny, podam jeszcze, 
iż ukazały się tam też w do­
brym, przemyślanym wyborze 
zdającego się przeżywać u 
nas swój kolejny renesans, 
„Nowele" Jacka Londona, 
jak też popularne „Szkarłat­
ne żagle" Aleksandra Grlna.

EUGENIUSZ PAUKSZTA

sieni*  w prasie krajowej 1 k 
nicznej, jak również wykorz; 
w dokumentacji elektrokardi 
my u chorych z zawałami se 
innymi chorobami układu k 
nia.

Aktualnie został powołań; 
Szpitalu Miejskim im. J. St 
na początku br. zespół techni 
który aparaturę pt. „Elektrok 
fon” wprowadza do szerszego 
stosowania na oddziałach inte 
nej terapii tutejszego Szp 
Również wymieniona apar 
znalazła zastosowanie do tel 
trycznego przekazywania ele 
kardiogramu”.

Doc. dr med. P. OLEJNI C7

PONIEDZIAŁEK

1 15 — Turniej hokeja o Puchar 
„Izwiestii” — mecz Czechosło­

wacja — Szwecja (II i III tercja 
z Moskwy); 16.40 — „Zwierzyniec” 
— w programie m. in. filmy z se­
rii „Loopy de Lóop” i „Yakky 
Kwaki”; 17.30 — „Echo stadionu”; 
17.55 — „Muzykują i pracują”; 
18.15 — „Teleskop”; 18.35 — „Pano 
rama Lubuska”: 18.45 — „Eure­
ka”; 20.05 — Teatr TV: Iwan Ra- 
dojew — „Czerwone i brunatne”. 
Tłumaczenie — Donka i Andrzej 
Madejowie. Reżyseria — Asen Tra 
Janów; 21.35 — Publicystyka mię­
dzynarodowa; 22.30 — Utwory for 
tepianowe Schuberta i Skriabin*  
gra Michał Woskriesieński (ZSRR).

WTOREK
1 9 — „Chłopi” — ode. IV filmu

TVP pt. „Wesele”. Reżyseria 
■“Jan Rybkowski (kolor); 16.10 — 
„Przegląd Kulturalny”; 16.40 — 
„Introdukcja”; 16.45 — „Fizyka na 
Szego wieku”. Turniej uczniów Li 
ceum Ogólnokształcącego im. Mi­
kołaja Reja i Technikum Elek­
tronicznego w Warszawie: 17.35 — 
„Ferie — za pięć dwunasta”; 17.40

„Ambasador — Gawęda” — 
reportaż z piosenkami: 18.10 — „Z 
pomocą ludziom”: 18.45 — Poli­
tyka dla wszystkich — „Rewolucja 
Październikowa a niepodległość 
tulski”:'20 — „Polacy snod znaku 
«Rodła»” — film dok. Scenariusz

jsEdmund Osmańczyk i Roman 
wionczek; 20.35 — Uroczysty kon­
cert dla uczczenia 50 rocznicy 
zSrr, Transmisja z Teatru Wiel 
kiego w Warszawie (kolor); 22.25 
~ Wiadomości sportowe i mecz 
^kejowy o Puchar „Izwiesti” 
Polska — Finlandia (III tercja).
Q 16.25 — „Zwierzyniec”; 17.10 —

„Magnetyczny zegar archeolo­
gów” (ze świata fizyki): 17.30 — 
„Kraina słoni” — ang. film dok.t, 
18.15 — „Militaria, obronność, no­
woczesność”; 18.45 — „Język ro­
syjski” — lekcja 12; 20.05 — 
„ZSRR a bezpieczeństwo w Euro­
pie” fTV Atlas Świata) — pro-
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gram publ.; 20.35 — TI Symfonia 
Arama Chaczaturiana w wykona­
niu orkiestry Państwowej Filhar­
monii Śląskiej pod dyr. kompozy­
tora; 21.20 — „24 godziny” (kolor); 
21.30 — „Słowniczek Kina Wersji 
Oryginalnej”; 21.40 — KWO — 
„Pułkownik Jenatsch” — franc. 
film seryjny z cyklu „Słynne 
ucieczki” (kolor); 22.35 — „Slim 
John” — podstawowy kurs jęz. 
ang., powtórzenie lekcji 3.

ŚRODA
4 10 — „Byłam głupią dziewczy- 
1 ną” — węgierski film fab. 
(wznowienie); 12.45 i 13.20 — Me­
chanizacja Rolnictwa — „Wyma­
gania stawiane bundynkom inwen­
tarskim” — cz. I 1 II; 13.50 — Z 
cyklu: „Wybieramy zawód”; 16 — 
„W obiektywie” — notatnik fil­
mowy z krajów socjalistycznych;
16.40 — Dla młodych widzów: Han 
na Kloza — „Człowiek szuka 
szczęścia”; 17.05 — Dla dzieci:
„Dźwięki 1 czary”. Scenariusz i 
prowadzenie — Jadwiga Mackie­
wicz. Reżyseria TV — Irena Sobie 
rajska; 17.40 — „Informacje — To 
wary — Propozycje”; 18 — „Syl­
wetki X Muzy — „Charakteryza­
cja filmowa”; 18.25 — „Teleskop”; 
18.45 — „Poligon”; 20.05 — Z se­
rii: „Słynne ucieczki” film franc. 
pt. „Benvcnuto Celłini” (kolor); 
21 — „Świat i Polska” (kolor); 
21.40 — III ode. z serii „Balet”. 
Program pt. „W cieniu Sziwy”; 
22.45 — III tercja meczu hokejowe 
go o Puchar „Izwiestii” Polska — 
Czechosłowacja (Warszawa).

9 16.55 — „Nasze recenzje”; 17.10
— „Ty — Mały — Album pio­

senki” (Katowice); 17.30 — Świat 
w kamerze naszych reporterów: 
„Japońska niedziela” i „Londyń­
skie puby” — filmy ,,Tele-Aru’’; 
17.50 — „Pollena” — poradnik kos­
metyczny: 17.55 — „Macocha” — 
reportaż z Krakowa: 18.20 — „Mu 
zyczne pół żartem, pół serio” (ko­
lor)1 18.45 — „Język franc.” — lek 
cia 32. cz. I; 20.05 — Klub Dobrej 
Roboty” — nroeram publ.; 20.45 — 
„24 godziny” (kolor); 20.- „Pu- 
lia” — reportaż Jerzego Tepli; 
21.10 — Teatr Sensach: „Simone 
wzywa Hermana” — -ęśc. III (Pa­
jęczyny).

CZWARTEK
| 10 — Z serii: „Słynne ucieez- 
* ki” — film franc. pt. „Benve- 
nnto Cellini” (kolor); 16.40 — 
„Ekran z bratkiem” w progra­
mie m. in. „Pożegnanie z Dudu­
siem”. Film z serii „Podróż za je­
den uśmiech”; 17.45 — Film krót- 
kometrażowy; 18 — „ZSRR — 50 
— Turkmeńska SRR” — program 
przygotowany przez TV Radziec­
ką; 19.10 — „Przypominamy, ra­
dzimy...”; 20.05 — Teatr Sensacji: 
„Stirlitz” cz. II pt. „W pułapce” 
wg powieści Juliana Siemlonowa. 
Tłumaczenie — Zdzisław Romanow 
ski. Reżyseria — Andrzej Zakrzew 
ski; 20.50 — „PKF”; 21.05 — Wia­
domości sportowe i sprawozdanie 
z meczu hokejowego o Puchar 
„Izwiestii” Szwecja — Związek 
Radziecki; 21.55 — Z cyklu: Wie­
czorowy Uniwersytet dla Starszych 
Panów Giovanna Boccaccio — 
„Kobiety lubią sprawiać niespo­
dzianki”.

O 16.45 — „Mazowsze” (Krajobraz 
* Polski) (kolor); 17.15 — Kino 
Filmów Animowanych — filmy 
Lechosława Marszałka; 18.10 — 
„Środowisko pracy” z cyklu „Ko 
lorowe spotkania” (kolor); 18.40 — 
„Gustaw” — węgierski, seryjny 
film animowany (kolor); 18.45 — 
„Język ang. w nauce i technice” 
— lekcja 12; 20.05 „360 stopni
wokół Marisol” — hiszpański pro­
gram rozrywkowy (kolor); 20.50 — 
„24 godziny” (kolor): 21 — „Pod 
dachem świata” — japoński film 
dokum.: 21.10 — „Jeżyk franc.” — 
powt. lekcji 32, cz. I.

PIĄTEK

1 9 — „Teleferle”: „Pewnego 
dnia nad urwiskiem” — film 

Walta Disney’a (kolor); 10.10 — 

„Pod dachami świata” — jap.
film fab. (kolor); 16 — „Bieg po 
zdrowie”; 16.40 — „Pora na Teles­
fora” — w programie m. in. film 
z serrii „Przygody misia Colargo- 
la”; 17.25 — „Nie tylko dla pań”;
17.45 — „Gramy o telewizor” — te 
leturniej; 18.10 — Film krótkome- 
traźowy; 18.30 — „Turystyka i wy 
poczynek”; 18.45 — „Nowości dla 
kuchni” — program ekonomiczny;
20.05 — „Na szczyt” — film prod. 
„Tele-Aru”; 20.30 — Film rozryw­
kowy; 20.45 — Mecz hokejowv o 
Puchar „Izwiestii” Polska — Szwe 
cja (Moskwa, III tercja); 21.35 _  
„Panorama Tygodnia”; 22.20 _  
Teatr TV: Antoni Czechow — 
„Niedźwiedź” (humoreska).

O 16.15 — „TV Giełda Wynalaz­
ków” — progr. pop.-naukowy;

16.50 — „Kwalifikacje, awanse” — 
kobieta pracująca; 17.20 — „Naj­
piękniejsze arie” — śpiewają An- 
dree Esposito — sopran, Alain Van 
zo tenor z towarzyszeniem Orkie­
stry Radia Francuskiego (kolor);
17.50 — „Urzeczywistnione marze­
nia” — program pop-naukowy;
18.30 — „Slim John” — kurs pod­
stawowy jęz. ang.; 19 _ „Mój 
Kraj” (Z cyklu: „Poezja Rosyjska 
i Radziecka”; 20.05 — „Caterine 
Vaiente w Olimpii” — program 
rozrywkowy; 21.05 — „Piekielny 
miesiąc miodowy” — film fab. 
CSRS; 22.35 — „24 godziny” (ko­
lor); 22.45 — „Język ang. w nauce 
i techmce” — powt. lekcji 12.

SOBOTA

1 9 — „Teleferie”; „Narciarską 
* fantazja” — film Walta Dis­
ney^ (kolor): 10 l 20.15 — „Czarna 
orchidea” — film fab. prod. USA; 
12 — Mecz hokejowy o Puchar 
„Izwiestii” Związek Radziecki — 

Ceeehosłowacja (Mioskwa); 14.35 — 
„Program I proponuje”; 15.25 — 
„96 dni” — polski film dokum.; 
16.10 — „Królewna z długim war­
koczem” — radziecka baśń filmo­
wa (kolor); 17.30 — „Szkic do por­
tretu Włodzimierza i Beaty S” — 
reportaż filmowy; 18.05 — „Dary 
magów” — nowela filmowa z cy 
klu: „Klasyka światowa” (kolor); 
18.35 — „Pod obcymi gwiazdami” 
— program Stanisława Szwarc-Bro 
nlkowskiego (kolor); 22.05 — „Gó­
ralskie podłazy, czyli chodzenie z 
kolędnikami i szopką na gody”. 
Wykonawcy: Zespół Góralski „Ba 
cówka” przy Nowotarskich Zakła 
dach Przemysłu Skórzanego (ko­
lor); 22.35 — „Zielnik śpiewający”. 
Scenariusz — Agnieszka Osiecka. 
Reżyseria — Kazimierz Oracz; 
23.20 — „Śpiewają Swinglesi” — 
ang. program rozrywk.

« 15.45 — „Ze syrca scyrego” — 
41 — koncert Zespołu „Mazow­
sze” (powtórzenie): 16.05 — „Szop­
ka ludowa” — teledysk (kolor); 
16.10 — „Estrada Poetycka” — Ka 
zimiera Iłłakowiczówna „Niechby 
ta jedna nić”; 16.50 — „Korowód” 
— film muzyczny TYP z udziałem 
Marka Grechuty i zespołu „Ana- 
wa”; 17.15 — „Kapuściana głowa” 
— włoski film fab. (kolor); 18.40 — 
„Ej nom. ej” (Pastorałki); 20.15 — 
„Co kraj to obyczaj” — ode. V 
— „Gody” — z cyklu: „Nic nowe- 
go’> (kolor); 20.45 — „Canaletto” — 
teledysk (kolor); 20.50 — „I.eon Ba­
tor gra na organach katedry w 
Oliwie” — film muzyczny TYP; 
21.45 — „24 godziny” (kolor); 21.25 
„Jasełka staropolskie” — teledysk 
(kolor); 21.30 — „Lalka” (filmy 
Wojciecha Hasa); 0 — „Program 
II proponuje”.

NIEDZIELA

4 9 — Dla młodych widzów: „Na- 
1 rodzek” — czechosł. film fab., 
cz. I pt. „Pierwsze rozczarowa­
nie”; 10.10 — „Uwaga! Alarm prze 
ciwpożarowv trwa”: 10.20 — „Sa­
ga rodu Sliwków” — rep. fll- 
mowv; 10.50 — „W starym kinie” 
— Elżbieta Barszczewska; 12.05 — 
Kolędy i pastorałki w wykonaniu

ehóru PR i TV w Krakowit 
dyr. Tadeusza Dobrzańskiego 
— „Przemiany” — wydanie 
cjalne; 13 — Dla młodych wio' 
„Opowieści Beatricze” — ba 
mowa prod. angielskiej (k 
14.30 — „Sapporo 72” — na 
niejsze wydarzenia Olimniad 
mowej: 15 — „Pojc4vnek” — 
turniej — I runda: 15.40 — „I 
ria” — felieton Władysława 
ca; 15,50 — „Estrada Litera 
Tadeusz Urgacz — „Latarni; 
giczna”. Scenariusz — Star 
Grochowiak i Witold Rutki< 
16.40 — „Największy balet śi 
— transmisja z Opery Par 
galowego koncertu UNICEF- 
lor); 18.20 — „Tele-Echo” — 
teczne wvdanie specjalne (1 
20.05 — „Chłopi” — film st 
TYP ode. V pt. „Gody” (1 
21 — Z cyklu: „Mistrzowie 
dy” — Jan Kobuszewski; 2 
„Wicehrabia de Bragel 
franc. film fab. wg powieśt 
masa (kolor); 23.20 — „ 
Jane White i jej piosenki”,

ę 13.50 — „Baśnie ludowe”
Filmów Animowanych, 

14.45 — „Nadmorskie gwiaz< 
reportaż filmowy o latarni’ 
latarniach morskich: 15.20 - 
pernicus triumpbans” (kolor 
— „Wieczór prowadzą Banu 
flarska i prof. Włodzimierz 1 
16.35 — „Hej nam hej” — 
(szopka podkrakowska): : 
„Piosenki spod choinki” — 
ski program rozrywkowy ( 
17.50 i o godz. 20.05 oraz 23 - 
hieni artyści Danuty Szafla 
audycja w 4 częściach: 2(i 
„Nocny lot” — wg Saint 1 
ry’ego; 21.45 — „Ulubieni 
prof. Włodzimierza Zonna” 
— „Kłopoty Panurga” — w 
gantua i Pantagruel — Frai 
Rabelaisa: 23.55 — „Ulubien 
ści Danuty Szaflarskiej i 
Włodzimierza Zonna: „Z : 
wspomnień Edith Piaf” — 
gram franc. (kolor); 1 — P, 
na dobranoc: „Wieczór z 1 
Bacharachem” — anglelsl 
gram rozrywkowy (kolor).

CODZIENNIE w program} 
Dobranoc — 19.20: Dzienn 
Monitor — 19.36. (b)
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Podstawy Współpraca uczelni Poznania
radzieckiej federacji

M
Pięćdziesię­

cioletnia histo­
ria Związku 

Socjalistycz­
nych Republik 

Radzieckich 
wykazała istot­
ne zalety ra-
dzieckiej fede- 

cji równoprawnych repu- 
ik. Ta właśnie forma najpeł 
ej łączy ogólne interesy wie 
narodowościowego państwa 
interesami każdego narodu, 
cie potwierdziło też słusz- 
ść zasad, które stanowiły 
dstawę dla powołania fede- 
?ji nowego typu: rady dele- 
tów mas pracujących urze- 
rwistniły władzę robotni- 
w i chłopów.
W pracach rad delegatów 
restniczy obecnie około 2,2 
liona przedstawicieli wybra 
ch przez społeczeństwo ra- 
eckie. W okresie od 1936 ro 
, tj. od uchwalenia obowią- 
ącej obecnie Konstytucji 
RR, w radach działały do- 
hczas — rządząc i sprawu- 
władzę — ponad 22 milio- 

obywateli.
lelegaci wchodzący w skład 
I nie pełnią tych funkcji 
uodowo: sprawując władzę 
znocześnie pozostają robot­
ami, kołchoźnikami, inźy- 
rami, lekarzami itd. Robot- 
y stanowią obecnie 36.5

delegatów, kołchoźnicyc.
I proc., pracownicy nauki, 
daty, służby zdrowia, kul- 
y itd. — 28,8 proc.
'odstawą ekonomiczną
ązku bratnich, równopraw 
-h republik jest wcielenie 
łycie zasady, iż środki pro- 
:cji stanowią wspólną, soc 
styczną własność całego na 
u. Ta właśnie zasada sprzy 
i i sprzyja rozwojowi gos- 
arczemu całego ZSRR i po 
■ególnych republik. Dla 
okładu wspomnieć można, 
>rzed wprowadzeniem wła- 

radzieckiej w Kazachsta­
nie wytwarzano prądu 

rtrycznego, w ubiegłym zaś 
u ta jedna republika wy- 
dukowała ponad 37 miliar- 
7’800 milionów kWh ener- 
felektrycznej.
‘publiki związkowe powsta 

granicach uwzględniają- 
i etniczne więzy ludności 
ieszkującej na ich obsza- 

i To m. in. jest przyczyną, 
r Związku Radzieckim nie 
Stępują antagonizmy i kon- 
ty narodowościowe.
•dna z podstawowych za- 
i powstania i istnienia 
lązku Radzieckiego jest do 
iwolność połączenia się su- 
Snnych republik w jednoli 
irganizm państwowy. Zasa 
a znajduje wyraz w arty- 

> Konstytucji ZSRR, mó-

rugą Polskę” będzie- 
my budować nie za 
pomocą kielni, lecz 

parciu o nowoczesny prze- 
p mieszkaniowy. Zadanie 
<rzenia w naszym kraju 
t^go przemysłu, wysunięte
wałą V Plenum KC PZPR, 
‘hacza obecnie jeden z 
snych kierunków prac za- 
„:a naukowo-technicznego 
s,wnictwa. Wśród tych prac 
resne miejsce winno przy- 
iv problematyce chemizacji 
rfcgo budownictwa. Zasto­
inie w nim tworzyw 
^znych przynosi bowiem 

vlko liczne korzyści natu 
technicznej i ekonomicz- 
njecz wpływa na użytko­
wi naszych mieszkań, bt 
dv

tworzyw - 20 ton żelbetu cz •
genoblematyka to tym trud- 
mta, że w dziedzinie che- 
ne:ji budownictwa pozosta- 
d* daleko w tyle za kraja- 
Jpzwiniętymi. W krajach 

iaiod wielu już lat two- 
gi? sztuczne stosuje się 
niwo w budownictwie do 
cz’ wykończeniowych i in- 
C^yjnych. ą ostatnio wpro 

się ie nawet do produk 
poonstrukcyjnych elemen- 
typudowlanych Np. pod- 
z^gdy w 1970 r. zużycie 

yw sztucznych przez bu- 
■■^ćtwo wynosiło — w 
Dzczeniu na 1 mieszkańca 
prS w USA. to tylko 2.4 kg 
r-sizym kraju. Oczywiście, 

> się to ściśde z rozmia- 
^rajowej orodukcji two- 

sztucznych i poziomem 
•zetwórstwa.
zasadzie, właśnie budów 
5 jest — spośród wszy- 

wiącym o dobrowolnym po­
wiązaniu, i w artykule o pra­
wie każdej republiki do od­
łączenia się od Związku.

Każda republika jest nieza­
wisła i suwerenna, ma włas­
ną konstytucję, swoje władze 
państwowe: Radę Najwyższą 
republiki, jej Prezydium, Ra­
dę Ministrów, miejscowe orga 
na władzy, i zarządzania. Każ 
da republika tworzy własny 
system prawny, powołuje Sąd 
Najwyższy, sądy obwodowe, 
krajowe, okręgowe, rejonowe, 
miejskie, ma własne ustawo­
dawstwo prawne, np. kodek­
sy karne, cywilne, kodeks pra 
cy itp. Władze republiki usta 
lają plany rozwoju gospodar­
czego, budżety, decydują o 
podziale administracyjnym 
republiki. Granice republiki 
nie mogą ulegać zmianom bez 
aprobaty jej władz.

Każdy obywatel republiki 
ma jej obywatelstwo. Ale rów­
nocześnie jest obywatelem 
Związku Radzieckiego.

W szkołach działających na 
terytorium każdej republiki 
naukę prowadzi się w językach 
miejscowych, a ponadto — w 
języku rosyjskim, który stał 
się uniwersalnym językiem 
wszystkich narodów Kraju 
Rad.

Wszystkie republiki na rów­
nych prawach uczestniczą w 
powoływaniu najwyższych or­
ganów władzy państwowej 
Związku Radzieckiego. Każda 
republika, niezależnie od wiel­
kości terytorium i liczby mie­
szkańców, ma taką samą ilość 
(32) reprezentantów w Radzie 
Narodowości Rady Najwyższej

Dorobek polskiej motoryzacji

W Katowickie) HaH Widowiskowe) otwarto wystawę samocho­
dową, na które) prezentuje się dorobek polskiego przemy­
słu motoryzacyjnego. Główn ym akcentem wystawy jest Fiat 

126p, który produkowany będzie na Śląsku.
Na zdjęciu: fragment wystawy.

CAF — fot. — Jakubowski
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Czego budownictwo chce od chemii?

Nim zaczniemy budować
domy z plastyku

stkich działów gospodarki — 
najbardziej chłonnym użytków 
nikiem tworzyw sztucznych. 
Przy czym szerokie zastosowa 
nie tworzyw sztucznych mo­
że — zdaniem specjalistów — 
wręcz zrewolucjonizować bu­
downictwo pod względem tech 
niczno-ekonomicznym. Obli­
cza się, że 1 toną materiałów 
budowlanych z tworzyw 
sztucznych można zastąpić 20 
ton tradycyjnych materiałów 
budowlanych. I nie jest to 
granicą nieprzekraczalną.

Do istotnych zalet: stosowa­
nia tworzyw sztucznych w 
charakterze materiałów bu­
dowlanych należy skrócenie 
cyklu prac budowlar/o-monta- 
żowych do minimum nieosią- 
gąlnefżo dla innych materia­
łów. Montaż tych lekkich ele- 
jnentów na placu budowy jest 
szybki i łatwy, przv czvm nie 
wymaga posługiwania §ię cięż 
kim sprzętem.

Ze względu na właściwości 
fizykochemiczne i mechanicz­
ne. tworzywa sztuczne nadała 
sie jako materiał na niemal 
wszvstkie elementy budowla­
ne Zdaniem ekspertów, w przy 
szłości największe wzięcie w 
budownictwie zdobędą sobie

ZSRR. Wszyscy przewodniczą­
cy Rad Najwyższych poszcze­
gólnych republik radzieckich 
pełnią funkcję zastępców prze­
wodniczącego Prezydium Ra­
dy Najwyższej ZSRR. W skład 
Rady Ministrów ZSRR wcho­
dzą z urzędu przedstawiciele 
wszystkich rządów republik 
związkowych, a przedstawi­
ciele republikańskich sądów 
najwyższych z urzędu są człon­
kami Sądu Najwyższego ZSRR.

Jako wyraz suwerenności 
każda republika związkowa ma 
własną stolicę, herb państwo­
wy, flagę państwową i hymn.

Kierując się zasadami prole­
tariackiego internacjonalizmu 
wszystkie narody i republiki 
tworzące Związek Radziecki 
we wspólnym interesie dążą do 
harmonijnego i wszechstronne­
go rozwoju wszystkich dziedzin 
gospodarki w poszczególnych 
republikach i w całym ZSRR 
udzielają sobie pomocy, dzielą 
się doświadczeniami. Dzięki 
braterskiej współpracy prze­
zwyciężono wiele trudności, 
wyrównano różnice dzielące 
przed ustanowieniem władzy 
radzieckiej poszczególne rejo­
ny dawnego Imperium Rosyj­
skiego.

Obecnie, po 50 latach istnie­
nia ZSRR, w oparciu o zasady 
proletariackiej solidarności i 
internacjonalizmu krzepnie i 
rozwija się światowy system 
socjalistyczny. W stosunkach 
z innymi państwami wspólno­
ty socjalistycznej Związek Ra­
dziecki kieruje się zasadami 
braterskiej współpracy, równo­
ści, przyjaźni i wzajemnej po­
mocy.

ANATOLU BYCZKÓW

spośród tworzyw termoplasty­
cznych: poliakrylany, polime­
takrylany, poliofeliny i poli­
chlorek winylu (PCV). a spo­
śród tworzyw termoutwardzal 
nych: wzmocnione żywice po­
liestrowe, żywice epoksydowe 
i poliuretany.

Nie tylko na jednorodzinne
Do uznanych już za wzorco 

we rozwiązań budowlanych z 
tworzyw sztucznych zaliczają 
Się przede wszystkim domki 
jednorodzinne. Konstrukcje 
domków z tworzyw sztucz­
nych znane są od lat w wyso­
ko uprzemysłowionych kra­
jach Zachodu, a także w 
ZSRR. Koszt takiego domku 
ze spienionych tworzyw poli­
uretanowych jest — według 
zagranicznych danych — o po 
łowę niższy od domku z ma­
teriałów tradycyjnych.

Tworzywa te zaczyna się 
stosować również jako elemen 
ty wypełniające w budynkach 
wielokondygnacyjnych. Np. w 
NRF zbudowano niedawne z 
płyt warstwowych z tworzyw 
sztucznych budynek o dwóch 
kondygnacjach, którego mon­
taż trwał zaledwie 11 godzin... 
W USA postawiono z tego ro­

— Mówiąc o wielkich zadaniach 
nauki polskiej używa się coraz 
częściej terminu „integracja’*. W 
języku potocznym przez ruchy 
integracyjne w nauce rozumie 
się m. in. tendencje do współ­
pracy między instytutami nauko­
wymi, zgrupowanymi w tym sa­
mym naukowym ośrodku. Czy 
program pracy nowego Kolegium 
Rektorów m. Poznania przewidu­
je działania idące w tym kierun­
ku?
— Ruchy integracyjne w na­

uce mają już długa historię, ale 
w różnych okresach pojawiają 
się z różną siłą i w różnej for­
mie,. Zdarza się. że w pewnym 
okresie ruch umysłowy o ce­
lach integracyjnych 'przyciąga 
uwagę wielu naukowców, wsku 
tek czego staje się modny. Kil­
kadziesiąt lat temu pozytywiś­
ci zainicjowali ruch na rzecz 
jedności nauki. Obecnie zna­
czenie integracyjne ma niewąt­
pliwie cybernetyka. Ruchy in­
tegracyjne wywodzą swe cele 
zazwyczaj z krytyki wąskiej 
specjalizacji w nauce. Nadal 
jednak specjalizacja jest ten­
dencją dominującą w nauce, 
pojmowanej jako praca badaw­
cza. Współpraca między insty­
tutami naukowymi zgrupowa­
nymi w naszym ośrodku nauko­
wym stanowi główny przedmiot 
zainteresowania Kolegium Rek­
torów Poznania. Koncentruje 
ono swą uwagę wokół proble­
mów, które by można nazwać 
systemowymi problemami po­
znańskiego ośrodka szkół wyż­
szych i nauki. Problemy takie 
wynikają z niedoskonałej po­
dzielności inwestycji i organi­
zacji oraz ze współdziałania.

— Czy zechciałby pan przedsta­
wić przykłady konkretnych dzia­
łań o charakterze integracyjnym, 
podejmowanych aktualnie w po­
znańskim ośrodku naukowym?
— W przygotowaniu jest 

projekt utworzenia Poznańskie 
go Instytutu Naukowego. Sta­
raniom o powołanie do życia 
tej placówki naukowo-badaw­
czej przyświeca myśl podnie­
sienia roli i znaczenia nauki w 
postępie ekonomicznym, społecz 
nym i kulturalnym aglomera­
cji miejsko-przemysłowej Po­
znania. Aglomeracja ta, podob­
nie jak inne w Polsce, mimo 
niedużego obszaru stanowi na­
gromadzenie ważnych i złożo­
nych problemów technicznych, 
ekonomicznych, społecznych, 
kulturalnych i przyrodniczych. 
Prace nad rozwiązaniem tych 
problemów wymagają udziału 
wszystkich uczelni Poznania, 
Oddziału Polskiej Akademii 
Nauk instytutów resortowych. 
Innym zamierzeniem ważnym 
dla nauki poznańskiej jest 
środowiskowe laboratorium 
przetwarzania danych, z abo­
nencką obsługą wyższych 
uczelni i placówek naukowo- 
badawczych. Przewidziane jest 
także utworzenie laboratorium 
techniki jądrowej, a w dalszej 
perspektywie ośrodka jądro- 

.1 wego. Lista podobnych zamie-

dzaju płyt budynek o aż 11 
kondygnacjach. Trwałość tech 
niczną tych płyt oblicza się 
na 25 lat, a koszt jednego me­
tra kwadratowego takiej 
ściany osłonowej jest 4-krot- 
nie niższy od ściany żelbeto­
wej.

W pierwszym etapie tworze 
nia w naszym kraju przemy­
słu mieszkaniowego i jego che 
mizacji, chodzić będzie wszak­
że o wykorzystanie tworzyw 
sztucznych w bardziej pro­
zaicznym charakterze. Wska­
zuje się mianowicie na pilną 
potrzebę rozwinięcia przetwór 
stwa tych tworzyw na elemen 
ty, wyposażeniowe i wykończę 
niowe.

Krótko mówiąc, oczekuje 
się od przemysłu chemicznego 
przygotowania i podjęcia na 
szeroką skalę produkcji wyko 
nanych z tworzyw sztucznych 
wykładzin podłogowych, wy­
kładzin glazuropodobnych, po­
włok malarskich, klejów, ki­
tów, rur wodociągowych itp 
Jeśli na początek w tym tylko 
zakresie przetwórstwo, to zo­
stanie rozwinięte na poziomie 
europejskim, my, użytkownicy 
mieszkań, zgodzimy się pocze­
kać dłużej na domy z plasty­
ku.

ANDRZEJ KONIECZNY

Wywiad z przewodniczącym 
Kolegium Rektorów 

m. Poznania 
prof. dr. bab.

Ryszardem Domańskim
rżeń jest dość długa. Godne 
podkreślenia są efekty działań 
integracyjnych uzyskane w po­
przedniej kadencji. Od stycz­
nia bieżącego roku działa Mię­
dzyuczelniany Instytut Bioche­
mii. W.stadium organizacji jest 
Środowiskowe Laboratorium 
Aparatury Unikalnej dla po­
trzeb chemii.

— Jakie są inne kierunki prac 
Kolegium?
— Poza współpracą naukowo- 

badawczą prowadzone są prd- 
ce nad modernizacją dydaktyki, 
systemem wychowawczym na 
wyższych uczelniach, kształce­
niem kadr naukowych dla 
uczelni i instytutów resorto­
wych, rozwojem współpracy z 
praktyką, usprawnieniem za­
rządzania wyższymi uczelnia­
mi. Chcielibyśmy także rozsze­
rzyć współpracę z instytutami 
resortowymi. Sądzę, że uczelnie 
mogłyby okazać dużą pomoc 
tym instytutom w rozwoju ich 
kadry naukowej. Instytuty te 
są również znakomitymi part­
nerami do prowadzenia wspól­
nych badań. Wydarzeniem nie­
powtarzalnym w tej i w wielu 
innych kadencjach jest prokla­
mowanie roku 1973 Rokiem Na­
uki Polskiej. Kolegium poświę­
ca temu wydarzeniu wiele 
uwagi.

— Na «ym będą polegały ob­
chody Roku Nauki Polskiej w 
środowisku poznańskim, zważyw­
szy, że Rok ten fest pomvśiany 
jako impreza ogólnokrajowa?
— Prace przygotowawcze do 

II Kongresu Nauki Polskiej, 
który będzie kulminacyjnym 
punktem obchodów prowadzone 
są w układzie dyscyplinarnym. 
Naukowcy poznańscy biorą u- 
dział w tych pracach na wszy­
stkich szczeblach od podsekcji,

PLASTYKA

Sztuka ustabilizowana
D o rocznym wystawom zbiorowym Okręgu ZPAP prezentującym 

dorobek sezonu całego środowiska w malarstwie, rzeźbie i 
grafice, nie sposób właściwie stawiać zawsze tych wymo­

gów najwyższych. Parę prac wyrwanych z szerszego kontekstu 
twórczości artysty nie wystarcza z reguły na to, aby móc wy­
robić sobie pogląd na temat całokształtu jego aktualnej dzia­
łalności, duża stabilizacja kierunków formalnych I postaw ar­
tystycznych nie pozwala też dostrzec nowych zjawisk, zapo­
wiadających jakąś bardziej zasadniczą zmianę sytuacji. Plasty­
ka poznańska, nie angażując się w nowe trendy w sztuce świa­
towej, a przy tym odchodząc powoli od tradycji czystego, klasy­
cznego kotoryzmu, znajduje się obecnie w specyficznej, trud­
nej dla siebie sytuacji, którą chciałoby się określić jako typo­
wo przejściową, gdyby nie obawa przed tym, że właśnie wszel­
kie formy przejściowe cechuje obecnie największa skłonność do 
stabilizacji.

Określają Ją więc przede wszystkim drobne zdobycze warsz­
tatowe, doskonalenie własnej, raz już sprawdzonej w praktyce 
ooetyki rzeźby czy obrazu, pieczołowite uprawianie własnego 
ogródka, wymagające nieustannych potwierdzeń wzajemnych, 
co do słuszności obranej drogi. Temu też celowi przede wszy­
stkim służą doroczne zbiorowe wystawy ZPAP. gdyż szanse 
sprzedania prac na wystawie, są nadal, niestety, znikome.

Tego typu wystawy nie są może dostatecznie efektowne d'a 
osób szukających odpowiedzi na zasadnicze pytania dotyczą­
ce perspektyw rozwoju sztuki w ogóle, przynoszą jednak co i°" 
ku wiele rzeczywiście wartościowych obrazów, rzeźb i grafk, 
orzesiąkniętych, tym tak charakterystycznym dla tego środowis­
ka kultem dobrej warsztatowo roboty. Nie będąc manifestacją 
artystyczną w szerszej skali iestwięc Salon Jesienny Poznań­
skiego Okręgu Związku Polskich Artystów Plastików, wcale me- 
złą, a w każdym razie wartą zarekomendowania, wystawa, P°* 
kazującą w lapidarnym skrócie czym żyje to środowisko. W ^a' 
ki sposób przeciwstawia się malejącej, niestety, we współcz 
snej cywilizacji', roli malarstwa, rzeźby czy grafiki.

Z punktu widzenia recenzentów nie jest jednak ta ekspozycja 
zbyt interesującą. Przynosi ona bowiem obraz całości ten 
właściwie co zawśze, pokazuje te same nazwiska, prace, kt 
już na pierwszy rzut oka każdy, kto na co dzień obcuje z m 
rozpoznaje z daleka, nie ma żadnej wątpliwości, kto jest 
twórcą. Najciekawłej w sensie różnorodności samych PoSra_ 
artystycznych oraz udziału w wystawie młodych artystów, P 

Izentuje się na tegorocznym Salonie grafika, przy czym 
uwagę kitka nowych nazwisk: Urszula Bąk. Jadwiga Badows 
Izabella Gustowska, Barbara Kamyszek, Jerzy Joachimie<• 
malarstwie mniej jest nowych twarzy (udanie debiutują tu. ’ 
Jękot oraz Maciej Łubowski), najmniej natomiast zmian je 
rzeźbie, w której brak szlachetnych materiałów staje sie । _
nym hamulcem rozwoju, prowadzać do przesadnej 
cji formy. Z nowych debiutujących na tej wystawie tw° 
trzeba wspomnieć dwa nazwiska: Zuzanny Pawlickiej ora 
neusza Daczld.
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przez sekcje do Komitetu Or­
ganizacyjnego. Ale oprócz tego 
układu, nazwijmy go piono­
wym, istnieje układ poziomy 
lub terytorialny, na który skła­
dają się poszczególne ośrodki 
naukowe. Rok Nauki Polskiej 
jest doskonałą okazją do reflek 
sji nad rolą poznańskiego oś­
rodka naukowego jako podsy­
stemu w krajowym systemie 
nauki (ze szczególnym uwzględ 
nieniem jego roli w Polsce 
północno-zachodniej), jego dy­
namiką, modelem organizacyj­
nym odpowiadającym wyma­
ganiom współczesności itd. W 
ramach obchodów chcemy też 
zaprezentować i przybliżyć spo 
łećzeństwu Poznania i Wielko­
polski wybitnych naukowców 
poznańskich i ich dzieła. Wy­
sunięta w związku z tym idea 
zorganizowania w przyszłym 
roku ,.Dni Nauki” spotkała się 
z aprobatą i uznaniem Kole­
gium. W prezentacji poznań­
skich naukowców i ich dzieł 
wielką rolę może odegrać pra­
sa, radio i telewizja. Ryłoby 
dobrze, aby obie strony, to jest 
placówki naukowe i środki 
masowego przekazu, już w naj­
bliższym czasie wystaniły z 
odpowiednimi inicjatywami.

Rozmawiała:
BOGNA WOJCIECHOWSKA



pobry rok motocyklistów Unii OstrÓW

Pracownicy poszukiwani

Ryszard Mankiewicz 
w czołówce światowej

Sportowe wakacje 
dla młodzieży szkolnej

Motoklub Unia — jeden a najstarszych łrfubów motorowych w 
dobrze przysłużył się propagandzie tej dyscypliny sportu 

irAd’najszerszych rzesz społeczeństwa. Jeffo reprezentanci z po­
godzeniem startowali w 1972 roku na torach krajowych i zagra-
Bieżnych.

Wydział Oświaty i Międzyszkol­
ny Ośrodek Sportowy w Ostro­
wie, przygotowują bogaty pro­
gram imprez sportowo-rekreacyj­
nych — zwłaszcza dla uczniów 
szkół podstawowych — w okresie 
zbliżających się ferii zimowych.

ZPM EL Cegielski Odlewnia Żeliwa w Śremie, woj 
poznańskie — zatrudni zaraz następujących pracow­
ników’ :

L TECHNIKÓW CHEMIKÓW 1 TECHNIKÓW CE­
RAMIKÓW na stanowiska laborantów;

Ł PALACZY KOTŁOWYCH — pożądane uprawnie­
nia na kotły wysokiego ciśnienia, z ukończoną 
Zasadniczą Szkolą Zawodową w zawodzie ślusa­
rza lub pokrewnym; _ ..

Ł ROBOTNIKÓW niewykwalifikowanych do roż­
nych prac w odlewni.

Zakład posiada stołówkę. __ _________
Warunki pracy i płacy do uzgodnienia aorespon- 

dencyjnie, bądź na miejscu w Dziale Kadr Odlewni 
Żeliwa w Śremie, ut Staszica L

BANK POLSKA
pC[ KASAMI
U U uDrzeimie śrfoiamaie. ituprzejmie ferformuje, że

W NIEDZIELĘ PRZEDSWi

dni® 17 grudnia br.

ac atutowy Unii - Ryszard Man 
Rawicz, godny następca znakomi- 

ondś motocyklistów jak na 
TJJkład niezapomniany Jerzy 
& brał udział w tym roku 
„ eliminacjach wyścigowych mi- 
arwstw świata w klasie 125 ccm. 
» Mankiewicz startował na 12 wy 
?ńlch międzynarodowych w 
t fiscowościach: Nurnburgring
S imollach (Włochy), Opati- 
« (Jugosławia), Asśen (Holandia), 

sna (Belgia), Sachsenring (NRD), 
i Karwina (CSRS), Ander- 

hod (Szwecja), Oldebrock (Holan- 
rtial Jerez de la Frontera i Sara- 
cossa (Hiszpania). W wyniku tych 
fartów Rvśzard Mankiewicz skla­
syfikowany został na 16 miejscu 
w klasie 125 ccm wyścigowych mi 
strzostw świata. Jest to wielki 
sukces tego- znakomitego zawodni 
ka który uzyskał najlepszą poży­
cie pośród reprezentantów krajów 
socjalistycznych. A miał przecież

Hokej na lodzie

Mecze reprezentacji 
Warszawy i Poznania

znacznie gorszy sprzęt niż kilku­
dziesięciu jego konkurentów „dosia 
dającyoh” znakomitych motocy­
kli produkcji japońskiej, włoskiej 
czy angielskiej.

Ale na Ryszardzie Mankiewiczu 
nie kończą się sukcesy motocykli 
stów Unii. Edward Stachowski wy 
walczył tytuł wyścigowego mo­
tocyklowego mistrza Polski na 
rok 1972 w klasie 125 ccm. Wszy­
scy mamy jeszcze świeżo w parnię 
ci znakomitą jazdę Stachowskiego, 
który na wyścigach organizowa­
nych 13 sierpnia br. w Poznaniu 
przez Motoklub Unia i redakcję 
„Głosu Wielkopolskiego” po nie­
udanym starcie ruszył w pogoń 
za rywalami i po porywającej wal 
ce zajął ostatecznie trzecie miej­
sce. Kolejny sukces motocykli­
stów Unii to tytuł pierwszego wi­
cemistrza Polski zdobyty przez Je 
rzego Szymkowiaka w klasie 250 
ccm. Gdyby nie kłopoty z maszy­
ną Szymkowiak miał realne szan­
se na wywalczenie pierwszej po­
zycji i prześcignięcie swojego naj 
groźniejszego rywala Zbigniewa 
Chomko z Cresovii Białystok. 
Warto tu dodać, że na ostatniej 
eliminacji w Gliwicach poznaniak 
bezapelacyjnie pokonał swego ry­
wala. W tej samej klasie Adam 
Nowak, z poznańskiej Unii zajął 
12 miejsce, zaś jego kolega klubo

mi — oczywiście, przy sprzyjają­
cych warunkach, atmosferycznych 
— wssystkie szkole boiska w mie 
ście i powiecie zamienić w lodo­
wiska i w oparciu o nie prowa­
dzić wiele gier i zabaw. W tym 
celu nawiązano już współpracę z 
KKFiT, organizacjami młodzieżo­
wymi 1 Strażą Pożarną; od ich 
postawy i życz; liwości w dużym 
stopniu uzależnione jest powodze 
nie zamierzeń.

W dniach od 22 grudnia 1972 do 
6 stycznia 1973 w basenie krytym 
III Liceum Ogólnokształcącego w 
Ostrowie prowadzona będzie ma­
sowa nauka pływania dla ponad

p@bki len
zdobi Ciebie lTwó| dom

2159-K2

pół tysiąca uczennic uczniów

Zguby ttóżac^
Zgubiono karty do kaba­
ły. Znalazcę proszę o skon 
taktowanie: tel. 30-793. Za 
zwrot wynagrodzenie.

32680g

przy nL Swieressewskiego 12

czynna będzie gcdz.18gs17

W ramach przygotowań do V Ig­
rzysk Młodzieży Szkolnej, repre­
zentacja Wielkopolski w hokeju na 
lodzie spotka się dzisiaj i w nie­
dzielę z drużyną Warszawy. W obu 
zespołach wystąpią chłopcy uro­
dzeni w latach 1956 i młodsi a dru­
żyna Wielkopolski' oparta jest na 
zavzodnikach HKS Bogdanka i 
MKS Września.

Organizatorami spotkań, które 
rozpoczynają się w sobotę o godz. 
19.30 i w niedzielę o godz. 10.30, jest 
Poznański Okręgowy Związek Ho­
keja na Lodzie oraz PGL „Kozioł- 
ki“. Warto tu dodać, że w niedzielę 
w przerwie meczu o godz. 11.45, 
odbędzie się losowanie kolejnej gry 
liczbowej „Koziołki". (s)

wy Zbigniew Kaczmarek 
się w pierwszej dziesiątce 
50 ccm.

Poznańscy motocykliści 
wali również na trawie.

znalazł 
klasy

starto-
W mi-

strzostwach okręgu Motoklub Unia 
zdobył tytuł drużynowego mistrza 
Wielkopolski przed Zjednoczony­
mi. Września. Indywidualnie w 
klasie 125 ccm drugie i trzecie 
miejsce zajęli zawodnicy z Unii 
Wiktor Firlik i Jan Majchrzak, w 
klasie 175 ccm na czele znalazł się 
Jan Kwiatkowski przed Wojcie­
chem Nalepką (obaj Unia), zaś w 
klasach 250 ccm i powyżej, gdzie 
zwyciężył Edmund Pawłowski ze
Zjednoczonych, drugie trzecie

Aleksander Metreweli 
wśród zawodowców

Były mistrz Europy amatorów, 
najlepszy tenisista radziecki Alek 
sander Metreweli oświadczył, że
w 1973 r, zamierza występować 
w turniejach zawodowej grupy 
WCT. Metreweli nie straci upraw­
nień graeza amatorskiego, ponie- 
waż nagrody pieniężne przekazy­
wane * będą ■ rró" krfsy* feder.47.-j i' te­
nisowej ZSRR, która pokrywać 
dzie koszty podróży i wypłacać 
wodnikowi kiesz.onkowe. (ob)

bę 
za

Turniej brydżowy
w Pile

w niedzielę 17 bm Gwardia Piła
organizuje turniej brydża sporto­
wego — parami z okazji zakończe­
nia sezonu 1972 roku. Turniej roz­
poczyna się o godz. 10 w Klubie 
MO w Pile przy ul. Staszica 5 
gazie przyjmowane będą również 
zgłoszenia. (—>

miejsca zajęli Franciszek Kulas i 
Mieczysław Molik.

Tak więc reprezentanci Motoklu 
bu Unia mogą rok 1972 zaliczyć ja 
ko bardzo udany. Sympatycy tej 
dyscypliny sportu nie ukrywają, 
że w przyszłym roku liczą na jesz 
cze lepsze rezultaty swoich pupi­
lów. Wszystko na to wskazuje, że 
w 1973 roku będziemy mogli czę­
ściej niż dotychczas oglądać naj­
lepszych motocyklistów Unii na 
torach w Poznaniu i to zarówno 
na ulicznym wokół byłej Cytadeli 
jak i na trawiastym na Woli, (s)

Gostyń

Sportowa specjalizacja
Dla podniesienia poziomu sporto­

wego młodzieży powiatu gostyń­
skiego w niektórych dyscyplinach 
sportowych, PKKFiT i Ośrodek Wy 
chowania Fizycznego w Gostyniu 
objęły szkoleniem specjalistycz­
nym, angażując do tego celu in­
struktorów, piłkę nożną, kolarstwo, 
□odnoszenie ciężarów i tenis stoło­
wy. Takie pociągnięcie powinno 
podnieść dotychczasowy poziom 
tych dyscyplin w Gostyńskiem 
oraz zapewnić dopływ i opiekę 
utalentowanej młodzieży. (MB)

MARIAN trzybiński
13 grudnia 1972 roku zmarł po ciężkiej chorobie 
nasz ukochany mąż, ojciec i teść.

Pogrzeb odbędzie się dnia 18. XH. 1972 roku 
° godz. 12.30 na Junikowie.

W smutku pogrążeni

żona, syn i synowa

Poznań, Grunwaldzka 43a m. 3. 32708g

Dnia 13 grudnia 1972 roku zmarł długoletni 
,cz społeczny, radny Dzielnicowej Rady 
owe^ Poznań - Wilda — członek Komisji 

światy, Kultury, Sportu i Turystyki

LEON PAWLAK
«inn,?ac-zony Odznaką Grunwaldu, Odznaką Ty- 

Państwa Polskiego. Złotą Odznaką 
'“'P, Odznaką Towarzvstwa Miłośników

m. Poznania.
Zmarłego wyrazy serdecznego współ­

czucia składają
Dzielnicowy Komitet Frontu Jedności Narodu,

Radni DRN, 
Prezydium Dzielnicowej Rady Narodowej 

Poznań - Wilda
10014-K1

i zachl?11 14 grudnia 1972 roku zmarł długoletni 
s<uzony pracownik naszego przedsiębiorstwa

JÓZEF BIEDZIAK
SoWr>?Jnarłym stfaciliśmy sumiennego i oddane- 

p ownika- oraz nieodżałowanego ' ’ "
Zmacał”®., wyrazy współczucia 
"marle g0 składają:

kolegę.
Rodzinie

Dyrekcja — Samorząd Robotniczy
Pozna- współpracownicy

uanskłego Przedsiębiorstwa Budowlanego nr 2
w Poznaniu

o ^n^,zeVnodbQdzIe w dniu 16 grudnia 1972 r.
z. 10.50 na cmentarzu na Górczynie.

____  ___ 9999^1

drugich klas szkół podstawowych. 
Na zakończenie odbędą się „za­
wody”, w których dzieci będą mo I 
gły wykazać się nabytymi umiejęt 
ncściami poruszania się w wodzie.

W okresie zimowych wakacji z 
btjsenu korzysta, będzie codzien­
nie przez godzinę złożona z 
„pierwszaków’' klasa sportowa 
(nazywana urzędowo „klasą o po­
szerzonym programie WF”), która 
istnieje przy szkole nr 8. Basen 
będą mogły także odwiedzać dzie 
ci z terenu powiatu — z Nowych 
Skalmierzyc, Radłowa, Tarchał, 
Sieroszewic i Wielowsi — dla któ

TRAFNYCH 
SKREOEN 

=50a090Zfc
KOZIOŁKI

S

@ Praca Manka
Przyjmę pomoc do dziec­
ka lub oddam dziecko do 
domu. Świerczewskiego 25 
m. 1, po godz. 16. 32385g^

rych 
wać

szkoły zamierzają organizo- 
tzw. „zimowiska”.

Zwycięstwo i awans 
koszykarek ŁKS

Koszykarki ŁKS zwyciężyły w 
rewanżowym meczu o puchar Eu­
ropy Union Garand Wiedeń 81:64
(41:34) i 
nału.

Wynik 
odniosły

awansowały do ćwierćfi-

sugeruje, te łodzianki 
łatwe zwycięstwo. Tak

jednak nie było. W początkowym 
okresie gry przewaga ŁKS wa­
hała się w granicach 6 do 8 pun­
któw i dopiero w drugiej części 
spotkania łodzianki podwoiły tę 
przewagę. Właściwie był to poje­
dynek ŁKS z doskonalą zawodni­
czką wiedeńską Biermaier, która 
będąc przez cały czas na boisku 
demonstrowała bardzo dobrą for­
mę i doskonałe rzuty z dystansu.

W zwycięskiej drużynie obok 
Marciniak dobrze grały: Kałużna 
i Błaszczyk. W sumie jednak 
ŁKS zagrał słabiej niż oczekiwa­
no. Popełniał wiele błędów i nie 
potrafił wykorzystać kilkunastu 
doskonałych sytuacji pod koszem.

(ob)

KOSZYKARZE SLĄSKA 
WYELIMINOWANI

Koszykarze Śląska Wrocław prze 
grali w Mediolanie z zespołem Mo 
biląuatro 70:85 (34:42) i zostali wy­
eliminowani z Pucharu Zdobyw­
ców Pucharów.

Z głębokim żalem zawiadamiamy o śmierci 
DOC. DR HABIŁ.

KONRADA BOLEWSKIEGO
z-cy dyrektora Instytutu Chemii i Analityki 

Akademii Medycznej w Poznaniu, 
oraz kierownika Zakładu Chemii Fizycznej 
Wydziału Farmaceutycznego AM w Poznaniu.

W Zmarłym straciliśmy wybitnego naukowca* 
cenionego wychowawcę młodzieży, działacza 
społecznego oraz naszego serdecznego przyja­
ciela i kolegę.

Żonie, Córce 1 Rodzinie Zmarłego składamy 
wyrazy głębokiego współczucia.

Dyrekcja — Rada Naukowa — OOP PZPR 
i współpracownicy

Instytutu Chemii i Analityki AM w Poznaniu
ESI

Dnia 12 grudnia 1972 r. zmarł śmiercią tra­
giczną

EDWARD REBELKA
długoletni prezes Zarządu Okręgowego 

Polskiego Związku Motorowego w Poznaniu,

W tragicznie Zmarłym sport motorowy 1 Za-
rząd okręgowy PZM traci jednego 
ofiarnych działaczy.

Zmarły odznaczony był Krzyżem 
Orderu Odrodzenia Polski, Złotym

z najbardziej

Kawalerskim
Krzyżem ża­

sługi, Honorowymi Odznakami m. Poznania 
i Województwa. Odznaką zasłużonego Działacza 
Kultury Fizycznej i Turystyki, złotą Honorową 
Odznaką PZM oraz wieloma innymi odznacze-

Z wielkim żalem żegnamy serdecznego Kolegę 
Przyjaciela.
Cześć Jego pamięeil
Pogrzeb odbędzie się dnia 16 grudnia 1972 r.
godz. 13.30 na cmentarzu junikowskim.

Zarząd Okręgowy 
Polskiego Związku Motorowego 

Poznań
9987-K1

Profesor liceum udziela 
lekcji matematyki, fizyki, 
chemii, rosyjskiego. Tel.
57-25-02. 31815g

Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków- 
na, Poznań, al. Marcin­
kowskiego 2a, parter.

31181g

Leszno zgubiono pamiąt­
kowy, zloty pierścionek z 
monetą. Uczciwego zna­
lazcę proszę o zwrot za 
wysokim wynagrodze­
niem. Kostera, Leszno, Ko 
meńskiego 2 m. 1. 32604g
Zgubiono golf męski, wiś 
niowy przy placu Bernar­
dyńskim. Uczciwego zna­
lazcę proszę o zwrot za 
wynagrodzeniem. Barba­
ra Wlodarczak, Murowa­
na Goślina, tel. 50. 32612g
Zgubiłem prawo jazdy II 
kat., wydane przez PPRN 
Jarocin, na nazwisko Jó­
zef Staśkiewicz, Dobiesz- 
czyzna, pow. Jarocin.

956p
Zgubiono prawo jazdy 
kat. amat. oraz dowód re­
jestracyjny samochodu PI 
57-24, na nazwisko Feliks, 
Marian Szmyt, Mielżyń- 
skiego_18. 32743g 
Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej. 
Poznań, ul. Paderewskie­
go 1 m. 4.30137g
Garażu w okolicy Starego 
Rynku poszukuję, oferty 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 32597g.
Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, kolorowe, 
wieczorowe, nakrycia do 
chrztu. Szewska 20. 30896g

POL ECA M Y
SZEROKI ASORTYMENT TOWAROW, 
MIĘDZY INNYMI O CHARAKTERZE
U POMIŃ KOWYM KRAJOWEJ PRO-
DUKCJI EKSPORTOWEJ ORAZ ZA­
GRANICZNEJ — ZA WALUTY WYMIE­
NIALNE I BONY TOWAROWE PeKaO.

ŻYCZYMY POMYŚLNYCH ZAKUPÓW!
2353-K2

Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, welony, u- 
brania, nakrycia do chrztu 
— Długa 9. 30482g
Do nowo zakładanej ho­
dowli kur niosek, poszu­
kuję wspólnika z współ­
pracą i gotówką. Oferty 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 32644g.
Specjalne druciki do o- 
zdób choinkowych poleca 
sklep — Wawrzyniaka 10. 

32023g
Wypożyczalnia najmod­
niejszej garderoby ślub­
nej, welonów, nakryć do 
chrztu. Mickiewicza 20.

31300g 
— l--------------------------- --

Bezpyłowe cyklinowanie 
parkietów, podłóg, lakie­
rowanie. Telefon 67-11-24.

Matrymonialne
Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo", Poznań, Li 
belta 29 — z przyczyn o- 
biektywnych odwołuje za 
powiedzianą na 23 grud­
nia wigilię dla samotnych. 
Wpłacone pieniądze do o- 
debrania w biurze w go­
dzinach od 15—19. 32001g

Pdn stanu wolnego, nie­
zależny. dobrze sytuowa­
ny, właściciel willi i po­
ważnego przedsiębiorstwa 
pragnie poślubić panią do 
lat 42 niezależną, kultu­
ralną, miłą o podobnych 
walorach majątkowych 
dla wspólnego dobra. O- 
ferty „Prasa", Grunwaldz 
ka 19 dla 32645g.

godz. 17—19. 31710g

0 Sprzedaż

Korepetycji z matematyki 
udzieli pracownik nauko­
wy, ul. Skośna 16 m. 6 za 
Wyższą Szkołą Muzyczną,

Sprzedam prasę mimośro 
dową 35 ton nacisku — 
tokarnię 150 dł. Tel. 517-19 
Poznań - Piątkowo, Obor­
nicka 43. 31552g

Wózki dziecięce, nowe 
wzory — poleca wytwór­
nia, Dzierżyńskiego 37. 
_________ 31159g

UWAGA MIESZKAŃCY RATAJ I

3277Og

KORZYSTAJCIE Z NASZYCH USŁUG !
9538-K1

. WŁADYSŁAW TURGAŁA
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 16 bm. 

o godz. 15.30 na cmentarzu winiarskim.

Pogrążeni w smutku 
żona, synowie, córka, synowe 

i wnukowie

MIEJSKIE PRALNIE 1 FARBIARNIE 
w Poznania

zapraszają klientów do 
SAMOOBSŁUGOWEGO ZAKŁADU 

prania i maglowania bielizny, 
który mieści się w pawilonie

Szynszyle wysokiej klasy 
1.000 zł para z klatką — 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa", Grunwaldzka 19 dla 
31345g.

Z wielkim bólem i głębokim żalem zawiada­
miamy, że dnia 14 grudnia 1972 r. odszedł od nas 
na zawsze, mój najdroższy mąż, ukochany 
szwagier i dziadek, przeżywszy lat 61

Poznań, ul. Źródlana 27 m. 12.

Dnia 13 grudnia 1972 roku zginęła tragicznie 
nasza pracowniczka Przedsiębiorstwa Przemy­
słowo-Handlowego Centrala Rybna w Poznaniu

JANINA KLICZBOR
Rodzinie Zmarłej wyrażamy serdeczne współ­

czucie.
Dyrekcja, Rada zakładowa 

i pracownicy

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 16 grud­
nia 1972 r. o godz. 15 na cmentarzu w Żabikowie.

10015-K1

Dnia 13 grudnia 1972 r. zmarł długoletni dzia­
łacz Zarządu Okręgu ZBoWiD, uczestnik Wojny 
Obronnej 1939 r., aktywny działacz Komendy
Głównej „Szarych Szeregów" 
w czasie okupacji

Warszawie

PPOK. BEZ. MGR

LEON PAWI AK 
odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi oraz wielu 
innymi odznaczeniami bojowymi i honorowymi.

Odszedł od nas żarliwy patriota i przyjaciel 
młodzieży.

Pogrzeb odbędzie się dnia 16 grudnia 1972 roku 
o godz. 9.40 na cmentarzu komunalnym na Ju- 
nikowie.

Rodzinie Zmarłego składa wyrazy głębokiego 
współczucia

Zarząd Okręgu ZBoWiD 
w Poznaniu

9998-K1
ras

W dniu 13 grudnia 1972 roku zmarł
KOLEGA

męr LEON PAWLAK
długoletni i zasłużony przewodniczący Okręgo­
wej Sekcji Bibliotekarskiej przy Zarządzie 
Okręgu ZNP w Poznaniu, odznaczony Zlotvm 

Krzyżem Zasługi, złotą Odznaką zNP
i wieloma innymi odznaczeniami.

W Zmarłym tracimy ofiarnego działacza i ser­
decznego kolegę.

Cześć Jego pamięeil
Zarząd Okręgu

Związku Nauczycielstwa Polskiego 
w Poznaniu

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy szczerego 
współczucia.

32711g
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NA OSIEDLU PIASTOWSKIM NR 74/75 
czynny jest od godziny 6—22.

Dnia 14 grudnia 1972 roku zmarł po ciężkich 
cierpieniach nasz najdroższy brat, przeżywszy 

' lat 82

SYLWESTER FRĄCKOWIAK 
powstaniec wielkopolski, 

odznaczony Krzyżem Powstańczym.
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 17 bm. 

o godz. 14 z kościoła św. Wita w Rogoźnie.
W smutku pogrążona

tDnia 13 grudnia 1972 roku zginęła tragicznie 
nasza najukochańsza córka, mamusia, sio­
stra, szwagierka i ciocia, śp.

JANINA KLICZBOR 
z domu Paciorkowska, 

przeżyła fat 31.

Pogrzeb odbędzie się dnia 16 bm. o godz. 15 
na cmentarzu w żabikowie.

O bolesnej stracie zawiadamiają 
rodzice, córka, siostry i szwagier 

^2756^

+ Dnla 14 grudnia 1972 roku zmarł, opatrzony 
Sakramentami św., w 87 roku życia, śp.

ROMAN DOPIERALSKI
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 17 bm. 

o godz. 14 z domu żałoby.

W imieniu w smutku pogrążonej rodziny

ks. M. Dopieralskl

Osieczna, pow. Leszno, ul. Kościuszki 35. 
32733g |

■■ZBMnMBHaMKnniBanBM BnBNBraMBinaeniiaitiwsąit'

+ W dniu 14 grudnia 1972 r. zakończył swój 
pracowdty żywot, opatrzony Sakramentami 

św., przeżywszy lat 79, nasz drogi mąż, ojciec, 
brat i wujek, śp.

JÓZEF FIER
Pogrzeb odbędzie się w dniu 16 grudnia 1972 r. 

o godz. 11.10 na cmentarzu górczyńskim.

Pogrążona w smutku 
RODZINA 

Uprasza się q nieskładanie kondolencji.
Poznań, ul. Dominikańska 8. 32731g

KEM W
Dnia 14 grudnia 1972 r. zmarł członek naszej 
Spółdzielni

LEON WIECZOREK
mistrz malarski

Pogrzeb odbędzie się dnia 16 grudnia 1972 r. 
o godz. 12.15 na cmentarzu junikowskim.

Rodzinie Zmarłego szczere wyrazy współczu­
cia składają:

Rada — Zarząd — członkowie — pracownicy 
Rzemieślniczej Spółdzielni Zaopatrzenia i zbytu 

Surowców i Prac Malarskich w Poznaniu 
327229

onnsnsn
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GRUDZIEŃ 
16 

Sobota

Albiny, 
Euzebiusza

Słońce: 7.5«—15J9

R TEATRY J

W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „Ożenek”,
NOWY — g. 19 „Mój biedny Ma­

rik’3 4 * 6.

3 Legendy z on. 59 na orkiestrę; 
22.45 Radiokaharet „Trzy no trzy”; 
0.10 Konc. życzeń od Polonii za­
granicznej: 0.30 Program nocny z 
Opola.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 9.30, 12.05, 14, 16, 19, 22, 23.50, 
1, 2, 2.55.

PROGRAM m: 8.05 Mój magne­
tofon; 8.35 Big band — kontra so­
lista; 9 „Maminsynek” — pow. Ros 
sa McDonalda; 9.10 Powracajaca 
melodyjka; 9.30 Nasz rok 72; 9.45 
Franciszek Liszt — 2 epizod z 
„Fausta”; 10 Dawne trio — Vcn- 
drackova. Kubiszowa, Neckarz; 
10.15 „Trio + 1” — nowy kwartet 
Keitha Jarreta; 10.35 Wszystko dla 
pań; 11.45 „Koledzy” — pow. W. 
Aksionowa; 12.25 7* kierownico

6 GŁOS WIELKOPOLSKI AB
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OPERA — g. 19 „Zemst* Nieto­
perza”.

OPERETKA — g. 17 „Dziękuję 
ei Ewo” (przedst. zamknięte).

MARCINEK — g. 10 i 17 „Błękit­
ny jeż”.

KABARET „TEY" — g. 22 „Wi­
zyta i kwita”.

% KINA J

W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO Polonia: „Dom wam­
pirów"; Lech: „Smak zemsty” i 
„Młynarczyk i kotka”.

KOŚCIAN: „Love story*’.
KÓRNIK: „Tylko dla orłów”.
LESZNO: „Był sobie łajdak”.
NOWY TOMYŚL: „Tora! Tora! 

Tora ł“
OBORNIKI: „Klęska atamana”.
ROGOŹNO: „Martwa fala” i „Po­

łudnik zero”.
ŚREM Słonko: „Anonimo Vene- 

ziano”; Klubowe: „Polonez Ogiń­
skiego”.

ŚRODA: „Trzecia część nocy”.
SZAMOTUŁY: „Love story”.
WRZEŚNIA: „Pokusa4’.
WĄGROWIEC: „Czyż nie dobija 

się koni”. _

|[ KONCERTY j

W POZNANIU

AULA UAM — g. 17 — II kon­
cert Pro Sinfonika I stopnia — 
dyrygent — Antoni Wit.

AULA UAM — g. 19.30 — 99 kon­
cert Poznański — dyrygent — Ste­
fan Stuligrosz, Chór Chłopięcy i 
Męski PFP, Andrzej Tatarski — 
— akompaniament.

K RADIO --- - - - —

SOBOTA — PROGRAM I: 9.11 
Muzyka; 8.30 Konc. życzeń; 8.45 
Proponujemy, informujemy, przy­
pominamy; 9 Dla klasy VII (wych. 
obywatelskie): „Spod ręki mi­
strza”; 9.20 Z twórczości klasyków; 
10.05 Karnawał na wulkanie — 
fragm. książki O. Budrewicza; 
10.25 Przegląd instrumentalistów 
rozrywkowych; 10.50 Z miasta Ko­
pernika; 11 Dla klasy VIII (che­
mia) ; 11.25 Przegląd instrumenta­
listów jazzowych; 12.25 Z lubelskiej 
fonoteki muzycznej; 13 Dla klasy 
III i IV (jęz. polski): „Lutnia księ 
cia Kazka”; 13.20 Muzyka ludowa 
Kraju Rad; 13.40 Więcej, lepiej, ta 
niej; 14 Czy znasz tę książkę; 14.30 
Przekrój muzyczny tygodnia; 15.05 
Godzina dla dziewcząt i chłopców: 
16.05 Audycja o problemach 
ZBoWiD-u; 16.20 600 sekund pio­
senki żołnierskiej: 16.30 Popołudnie 
z młodością; 18.50 Muzyka i Ak­
tualności; 19.15 Kupić, nie kupić 
—- posłuchać warto; 19.30 Wędrów­
ki muzyczne po kraju; 20.30 Mi­
niatury rozrywk.; 2 Program z dy 
wanikiem; 22.05 Sobotnia rewia ta 
neczna; 0.10 Konc. życzeń od Po­
lonii zagranicznej; 0.30 Program 
nocny z Opola.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 10, 
12.05, 15, 16, 20, 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II: 8.05 Muzyczny 
dialog; gitara — trąbka; 8.35 W 
świecie współczesnej humanisty­
ki; 9 Gdański koncert rozrywk.; 
9.35 Ludzie dobrej roboty; 9.55 
Ocean piosenki; 10.25 Magazyn li­
teracki „To i owo”; 11.15 Muzyka; 
11.25 Poranny konc. chopinowski 
z nagrań W. Rasulowej; 13 Czas 
dobrych gospodarzy; 13.25 Muzyka 
lud. narodów ZSRR: 13.40 „W gó­
rach4’ — frag. szkiców poetyckich 
M. Cagarajewa; 14.05 Przeboje 
sprzed lat; 14.30 Mały relaks — 
lżycie biurowe’4 — humoreska T. 
Zimeckiego; 14.45 „Błękitna szta­
feta”; 15 Chór Chłopięcy „Szpaki44 
z Gniezna; 15.25 Arie operowe śpię 
wa J. Sutherland; 15.50 O czym 
pisze prasa literacka; 17.15 Komen 
tarz aktualny: 17.25 Grająca szafa; 
17.55 Radiooxnress; 18.10 Z cyklu: 
■„ Poznań literacki” — feł.; 18.20 
„Widnokrąg”; 19.15 Lekcja jęz. 
francuskiego: 19.31 ..Matysiako­
wie"; 20.01 Recital tygodnia. Wvk.: 
T. Wroński — skrzypce: 20.37 Sa­
mo życie; 20.47 Muz. rozrvwknw»: 
21. Rep. z Festiwalu Pieśni Zaanea 
żowanej w Katowicach: 21.20 Prze 
glad filmowy; 21.35 Budaneszt na 
płytach; 22.33 Antoni Dworzak:

Wieś to czy miasteczko?

\zewszad / 
/a wsząstkim\

TURNIEJ WIEDZY O LENINIE■-7.
OBORNIKI. Turniej włedzy kół 

ZMS pt. „Włodzimierz Lenin“, 
stał się główną imprezą obcho­
dów 50 rocznicy powstania ZSRR 

wybuchu 55-rocznicy Rewolu­
cji Październikowej. Finał roze­
grano w świetlicy Obornickich 
Fabryk Mebli. Zwycięstwo przy­
padłe ZMS-owcom z Zasadni­
czej Szkoły Zawodowej przed 
kołami z Zakładów Mięsnych i 
Obornickich Fabryk Mebli. Naj­
lepszym wręczone zostały ufun­
dowane przez ZP ZMS i ZP TPPR 
nagrody rzeczowe i dyplomy pa­
miątkowe. Atrakcją imprezy byio 
spotkanie z wykładowcą języka 
rosyjskiego w obornickim „ogól­
niaku", Michałem Dziedziejko,’ 
który podzielił się wrażeniami 
ze swego niedawnego pobytu w 
Kraju Rad. Odbył się też kon­
cert melodii i piosenek radziec­
kich w wykonaniu solistów PDK 
oraz zaprezentowano ciekawą 
wystawę o W. Leninie, (bop)

FACHOWA WIEDZA
OBORNIKI. W Ośrodku Kul­

tury w Objezierzu rozegrano os­
tatnio olimpiadę wiedzy rolni­
czej dla pracowników miejsco­
wego przedsiębiorstwa oraz ucz­
niów Zasadniczej Szkoły Rolni­
czej. Ci ostatni odnieśli zdecy­
dowane zwycięstwo, wykazując 
największy zasób fachowej wie 
dzy i zajmując wśród 9 finalis­
tów trzy pierwsze miejsca: zdo 
byli je Krystyna Skomurska, 
Zbigniew Krajniak i Lidia Gru­
pa. W nagrodę otrzymali bony 
towarowe; będą też wkrótce star 
tować w olimpiadzie rejonowej 
PGR w Wągrowcu. Konkursowe 
zmagania urozmaicały występy 
artystyczne, (bop)

SZKLANKA MLEKA 
W KAŻDEJ SZKOLE

WOLSZTYN. Wiele dzieci w 
pow. wolsztyńskim dochodzi do 
szkół oddalonych o 3-4 km od 
miejsca zamieszkania. Ze wzglę 
du na ciasnotę nauka w niektó­
rych szkołach odbywa się na 
dwie zmiany, niektóre dzieci 
wracają więc do domu o zmro­
ku.

Dlatego też warto byłoby zor 
ganizować w każdej szkole 
szklankę ciepłego mleka.

Wieloma szkołami na wsi o- 
piekują się gminne spółdziel­
nie, które z pewnością pomogą 
w tej pożytecznej akcji, (mż)

13 Na szczecińskiej antenie; 15.10 
Album muzyki uniw.; 15.30 Hipo- 
krates i muza; 15.45 Z kompozytor 
sklej teki Georgesa Moustaki; 
16.05 Piosenki z miastem w herbie; 
16.30 Nowości „Novych”; 16.45 
Nasz rok 72; 17.05 „Maminsynek” 
— pow.; 17.15 Mój magnetofon; 
17.40 Gawędy o Oświeceniu; 17.50 
Klub grającego krążka; 18.30 Poli­
tyka dla wszystkich; 18.45 AntoJo 
gia miniatury muzycznej; 19.05 Na 
estradzie Maniłaś de Plata; 19.20 
Książka tygodnia; 19.35 Muzyczna 
poczta UKF; 20 Korowód tan.; 
21.50 Vincenzo Bellini: „Purvta- 
nie”; 22.08 Zespół The Nice; 22.15 
Powieść w wyd. dźw.: „Wojna i 
pokói”; 22.45 Romanse, romanse...: 
23 Wiersze Ernesta Brylla: 23.05 
Spotkanie z Frankiem Sinatrą i 
bossa novą; 23.50 Śpiewa Harre 
Villard.

WIADOMOŚCI; 5, 6, 7, 8, 10.30, 
12.05. 15, 17, 19, 22.

NIEDZIELA — PROGRAM I: 7.30 
W rannych pantoflach; 9.05 Fala 
72; 9.15 Radiowy mag. wojskowy; 
10 Dla dzieci młodszych: „Kup mi, 
mamo44 — słuch.; 10.20 Fakty 1 
takty; 11 Rozgłośnia Harcerska; 
11.40 Omnibusem przez naukę; 12.15 
Tropami ludzi i pieśni; 13.15 Na 
południe od Czantorii: 13.35 „Z 
Teatrem I Armii na Szlaku Zwv- 
ciestwa”; 14 Z muzyki baroku; 
14.30 „W Jezioranach"; 15 Koncert 
życzeń; 16.05 Tygodniowy nrzcglad 
wvdarzeń międzynar.: 16.20 Teatr 
PR; „Hejnał Mariacki” i „M^cz 
bokserski” — 2 humoreski A. Wo- 
dźinowśkiego: 17.30 Graj, gracy- 
ku„,; 18 Komunikaty TotałGatora 
Spo-t. i wvniki r®g. gier liczbo­
wych: 18.08 Radiowa Piosenka 
Miesiąca: 18.20 Mel. trzech Straus­
sów: 19 Kabarecik reklamowy; 1°.i5 
Przy muzyce o sporcie; 19.53 Do­

Także I w większych wsiach pow 
stają kolonie domków jednoro­
dzinnych, a ich kształt architek­
toniczny przypomina willowe miej 
skie osiedla. Kolonia taka rozra­
sta się m. in. we Włoszakowi­
cach miejscowości w powiecie 
leszczyńskim, która za 2 tygodnie 
stanie się siedzibą urzędu gmin 
nego. W tejże wsi powstaje rów 
nież blok spółdzielczy, wznoszo 
ny w ramach budownictwa zakła 
dówego Gminnej Spółdzielni. 
Fundusze na ten cel zdobywa 
się z prowadzonej od dłuższego 
czasu zbiórki opakowań szkla­
nych oraz nadwyżki budżetowej 
GS. Zamieszka w nim 9 rodzin. 
Część przyszłego budynku zaj­
mą pracbwnicy milicil. Powołano 
Społeczny Komitet Budowy Do­
mu Spółdzielczego. Przyszli- mie 
szkańcy domu wykonywać będą 
prace niefachowe. Obecnie trwa 
ją roboty przy wykopach pc-d 
fundamenty. Na zdjęciu: kolonia 
domków jednorodzinnych we

Włoszakowicach, (zd)
Fot. — H. Kamza

UWAGA DZIECI! ZA 
BAWA NA JEZDNI MO 
ZE SIE SKONCZYC KA­
LECTWEM LUB SMIER 
CTAf

Kto będzie się śmiał ostatni?

Na marginesie kontroli 
przeciwpożarowej

Czczególnie nasilona w tym 
roku działalność komisji 

kontrolujących w poszczegól­
nych wsiach stan zabezpiecze­
nia pożarowego, przyniosła po­
zytywne rezultaty. To, czego 
nie udało się nieraz załatwić 
poprzez przypominanie, instru­
kcje, ulotki, osiągnięto dzięki 
bezpośredniemu wskazywaniu 
źródeł niebezpieczeństwa.

Nie zawsze zauważone nie­
dociągnięcia były skutkiem lek 
ceważenia przepisów przeciw­
pożarowych; często wynikały 
one po prostu z nieświadomo­
ści właścicieli obiektów, prze­
konanych, że wszystko jest w 
porządku. Oczywistym następ­
stwem takich kontroli było 
niezwłoczne usuwanie przy­

branocka; 20.10 O czym mówią w 
świecie; 20.30 „Matysiakowie”; 21 
Od Jolsona do Brigitte Bardot; 
21.30 Zespół Dziewiątka; 22 Pio­
senki z siedmiu Radiofonii Euro­
pejskich; 23.10 „Do studia SI za­
prasza B. Klimcz.uk"; 23.25 Od 
Jamboree do Jamboree; 0.10 Pro­
gram nocny z Krakowa.

WIADOMOŚCI: 6, 7, 8, 9, 12.05, 
16, 20, 23, 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II: 7.45 Piosenki z 
uśmiechem: 8 Moskwa z mel. i pio 
senką słuchaczom polskim; 8.35 
Radioproblemy; 10 Wielkopolska
niedziela; 13.30 Podwieczorek przy 
mikrofonie: 15 Dla dzieci: „Szko 
ła” — cz. II słuch, wg A. Man- 
daliana; 15.45 Wyniki „Kozioł­
ków4’: 16.46 Piosenki bez słów; 
16.30 Konc. chopinowski z nagrań 
Eugene Tndi*c’a: 17.05 Warszawski 
Tygodnik Dźwiękowy: 17.30 Za­
pomniane gwiazdy piosenki; 18 
Teatr PR: „Wasilij Tiorkin” — 
— słuch, wg poematu A. Twardow­
skiego: 18.45 Zespoły znad Newy; 
19.45 Polskie Skrzydła; 20 Mag. 
literacko-muz.: „Giełda reporte­
rów”; 21.30 Do tańca zapraszają: 
22 05 Ogólnonolskie wiad. sport, i 
wyniki Toto-Lotka: 22.35 N;edzie1- 
ne spotkania z muzyką; 23.37 Mel. 
na dobranoc.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 12.05, 17, 19, 22, 23.50.

PROGRAM III: 8.35 Niedzielne 
rytmy; 9 „Maminsynek” — pow. 
Rossa McDonalda; 9.10 Grające 
listy; 9.35 Gdy się mówi A... — 
aud. publicystyczna: 10 Ilustrowa­
ny Tygodnik Rozrywkowy; 11.20 
Zapomniane konc. fortepianowe — 
.1. L. Dussek. Koncert B-dur op. 
65 na 2 fortepiany; 12.05 Czy tak

Zawód może zdobyć każdy chętny

OHP - jeszcze jedną szansą
Nie każdemu młodemu ży­

cie ułożyło się jak nale­
ży. Wiele dziewczyn i 

chłopaków wałęsa się bez na­
uki i pracy, na marginesie ży 
cia społecznego. Tym, którzy 
może nieco zbyt późno, ale 
jeszcze w porę „przychodzą po 
rozum do głowy” — nie może 
to oczywiście dawać żadnej sa 
tysfakcji ani perspektyw jakie 
gokolwiek urządzenia się w 
życiu. Lecz kiedy się już wy- 
padło z normalnego toku na­
uki w szkole — niełatwo po­
radzić sobie samemu; takiej 
młodzieży trzeba pomóc. Czy­
nią to m. in. różnego typu o- 
chotnicze hufce pracy: stacjo­
narne, sezonowe, wakacyjne, 
szkolne, studenckie i tzw. do­
chodzące. Te ostatnie tworzo­
ne są przy zakładach pracy, 
których kierownictwo rozumie 
społeczną potrzebę wyciągnię­
cia ręki do takiej młodzieży, 
a jednocześnie widzi w tym 
własne korzyści: odmłodzenie

produkcjikadry, zwiększenie 
itp.

Przykładem tak 
jętej dwustronnej 

właśnie po 
„umowy”

może być hufiec OHP 
znańskim „Pomecie”. 
nakami interesuje się 
ko komendant hufca i 

przy po 
Tu ju- 
nie tyl 
jego za

stępca, lecz i dyrekcja, rady 
oddziałowe, mistrzowie, a tak 
że liczna kadra instruktorów- 
wychowawców. Przez cztery 
lata swego istnienia hufiec 
miał pod swą opieką 350 chło 
paków. Oczywiście — nie 
wszyscy wytrwali. Obecnie 
szkoli się tu 119 junaków. 32 
stażystów, 18 odbywa służbę 
wojskową, a 28 pracuje już 
normalnie, wykonując zdoby­
ty zawód Z I turnusu pozosta 
ło w zakładzie około 30 proc.

czyn zagrożenia: dla własnego 
bezpieczeństwa i spokoju, a 
także dla uniknięcia sankcji 
karnych za niewykonanie za­
rządzeń pokontrolnych.

W ub. miesiącu kontrole ta­
kie przeprowadzone zostały 
ponownie m. in. w powiecie 
obornickim. Komisja składała 
się z dwóch pracowników Po­
wiatowej Komendy Straży Po­
żarnych oraz przewodniczące­
go Komisji Ochrony, Porządku 
i Bezpieczeństwa Publicznego 
i przedstawiciela Wydziału Roi 
nictwa i Leśnictwa Prezydium 
PRN w Obornikach. Odwiedzi­
ła ona 4 zakłady PGR — Nini- 
no, Ruda, Dąbrówka Ludom- 
ska i Orłowo oraz 4 spółdziel­
nie produkcyjne — Łukowo,

właśnie było? — słuch, dokum.; 
12.30 Między „Bobino” a „Olim­
pią4*; 13 Tydzień na UKF-ie; 13.15 
Kronika dźw. — Newport 72; 14.05 
„Anawa” na nowo; 14.20 „Perys­
kop” — przegląd wydarzeń ty­
godnia; 14.45 Samby i bossa novy 
Vinicjusza de Moraes; 15.10 Mu­
zyczne premiery; 15.30 „Bajka o 
Jacusiu” — rep.; 15.50 Zwierzenia 
prezentera; 16.15 Co nam zostało z 
tych wad;.16.45 Piosenki z „włos­
kiego buta”; 17.05 „Maminsynek” 
— pow.; 17.15 Mój magnetofon; 
17.40 Nowości „Paradoxu”; 18 Roz 
mowa o filmach: 18.15 Polonia 
śpiewa; 18.30 Mini-max — czyli 
minimum słów, maksimum muzy­
ki; 19.05 „Non omnis moriar” — 
słuch.: 19.45 Muzyczna poczta 
UKF; 20 Giocoso ma non troppo — 
gaw.; 20.10 Ostatnie wystęny Tussi 
Bjorllnga^ 21.05 Rzeczywistość i 
poezja B. Jasieńskiego; 21.25 Płyty 
nasze i naszych przyjaciół: 21.50 
Vińcenzo Bellini: „Purytanie"; 
22.08 Gwiazda siedmiu wieczorów; 
22.20 Album warowny: 22.35 Druga 
młodość przeboju; 23 Wiersze E. 
Brylla: 23.05 Muzyka nocą; 23.50 
Gra i śpiewa zespół Prudy.

WIADOMOŚCI: 6, 8.30, 14. 19, 22.

TELEWIZJA 1

SOBOTA — PROGRAM I: 9.55 — 
Zoologia kl. VII — „Mięczaki”; 
10.55 — Geografia ki. VII — „Ju­
gosławia”: 1* 25 — „Anna Kareni­
na” — fab. film radź, fod lat 16) 
— (kolor); 15.30 — „Z koszar i po­
ligonów: 15.50 — Redakcją Szkolna 
zanowiada: 16.05 — Telewizyjny
Informator Wydawniczy; 16.30 — 
Dziennik; 16.40 — Dla młodych wi 

junaków, z następnych — już 
około połowa. Nie jest to licz 
ba mała, jeśli się weźmie pod 
uwagę fakt, że wielu z nich 
przeniosło się np. — zgodnie 
ze swymi potrzebami czy upo 
dobaniami — np. do „Cegiel­
skiego”, „Wiepofamy”, PGR- 
ów czy kółek rolniczych.

Członkowie OHP mają w „Pome 
cie” możność, a nawet obowiązek 
uzupełnienia wiedzy z zakresu 
szkoły podstawowej (kończy ją 
obecnie 65 
niej — w 
ZSZ; tam 
jeden zaś

chłopaków) oraz Sred- 
2-le^niej, wieczorowej 

uczęszcza 19 uczniów, 
podjął próbę ukończ,e- 

nia przyzakładowego Technikum. 
System szkolenia junaków jest tu 
zorganizowany sprawnie. 3 — 4 
miesiące każdy nowy — chętny, 
zaznajamia się z maszynami w 
warsztatach szkolnych pod okiem 
instruktora, potem przechodzi na 
oddział produkcyjny, pod opiekę 
mistrza i w ten sposób — już 
przy produkcji — pracuje S mie­
sięcy, następnie zaś rozpoczyna 
8-miesięczny staż, aby wreszcie, 
po ukończeniu go, stać się pełno- 

pełnowartościowymprawnym
pracownikiem. Oczywiście wszy­
stkie te okresy mogą ulec skróce­
niu jeśli uczeń jest pojętny i za­
chowuje się nienagannie.

To ostatnie zaś w dużej mie 
rze zależy również od opieku 
nów z zakładu. Nie poprzesta 
ją oni bowiem na szkoleniu, 
zdając sobie sprawę z tego, 
że przychodzi do nich mło­
dzież różna. Starają się po­
znać i nawiązać współpracę z 
jej środowiskiem, z rodzicami, 
komitetem blokowym, dzielni­
cową komendą MO. komite­
tem FJN, kuratorami i opieku 
nami społecznymi. Odbywają 
się spotkania w zakładzie — 
i rewizyty w domach. Jeśli 
kontakt, zwłaszcza z domem, 
uda się nawiązać — szanse 
reedukacji społecznej są pra-

Łopuchowo, Ocieszyn i Nieczaj 
na. W większości tych gospo­
darstw stwierdzono wykona­
nie zarządzeń pokontrolnych, 
w niektórych zauważono, że są 
realizowane. Natomiast zigno­
rowano zarządzenia w spół­
dzielni produkcyjnej Nieczaj- 
na (np. stóg słomy ustawiono 
w odległości 6 m od drogi pu­
blicznej), gdzie kierownik pro­
dukcji tej spółdzielni w ogóle 
arogancko odniósł się do wizy­
tujących, nazywając zarządze­
nia kontrole głupimi wymysła­
mi z których można się tylko 
śmiać.

Praca członków komisji kon­
trolnych jest na pewno niełat­
wa i odpowiedzialna. Wędrują 
oni od zagrody do zagrody w 
imię dobrze pojętej troski o 
bezpieczeństwo ludzi i społe­
cznego mienia. To bowiem, co 
zdołano zbudować czy zgroma­
dzić w ciągu wielu lat pracy, 
może spłonąć w godzinę. Dla­
tego też postawa, jaką zade­
monstrował kierownik produk­
cji w Nieczajnie, zasługuje na 
potępienie. Wybaczyć jeszcze 
można lekkomyślność ale nie 
świadome lekceważenie, (zd)

dzów — „Starcie” — „Czy luhisz 
piosenkę”: 17.26 — Dla młodych 
widzów — „Zawisza Czarny” — 
rep. filmowy; 17.40 — „Turystyka 
i wypoczynek”: 18 — Spotkania z 
przyroda; 18.20 — „Zapora” — rep. 
filmowy A. Wróblewskiego: 18.40 
— Pegaz — magazyn kultural- 
nyr 19.20 — Dobranoc (kolor): 19.30 
— Monitor — (kolor): 20.15 — „Za­
praszamy na sobotę wieczór”. 
Reż. — R. Kubiak: 21.25 — Dzien­
nik i wiad. sportowe; 21.50 — „An­
na Karenina” — fab. film radź, 
(kolor).

PROGRAM TI: 16.35 — Z wizytą 
w Kraju Rad — .Pomniki pamię­
cią Narodu” — film dokum. nrod. 
radzieckiej — (kolor); 16.55 — 
„Gwiazdy cyrku” — program 
rozrywk.; 17.45 — Polski film do­
kumentalny: 18.25 — „Neseser z 
krokodylowej skóry” — francu­
ska nowela kryminalna (kolor); 
18.50 — „Pomiędzy Oceanami” — 
Świat, który nie może zaginąć (ko 
lor); 19.20 — Dobranoc (kolor); 
19.30 — Monitor — (kolor); 20.15 — 
„Obrazy, obrazki z dziejów cy­
wilizacji europejskiej...”; 20.45 — 
„Egzamin” — fab. film bułgarski 
— (kolor); 21.35 — 24 godziny — 
(kolor): 21.45 — Gra Septet Boja- 
dzijewa; 22.15 — „Film grozy” — 
program poruszający problemy so 
cjologiczne filmu grozy: 22.55 — 
Studio Przebojów — program roz 
rywkowy TV NRD; 23.50 — Pro­
gram II proponuje .

NTFDZIFT A — PROGRAM I: 
7.35 — Kurs rolniczy: 8.10 — Przy­
pominamy, radzimy: 8.2fl — Nowo 
czesność w domu i zagrodzie: 9 — 
Dla młodych widzów — Naokoło 
świata: TV K’uh Śmiałych, Wizy­
ta w kmie. Film z serii „Mój przy 
jaclel Ben”, Zrób to sam; 10.20 — 

wie stuprocentowe.
nauka idzie sprawnie i nn ■ 
kończeniu jednego z kurV 
tokarza, frezera, wierciar 
lub szlifierza, albo też S’ 
nika lub ślusarza — za^h’ 
zyskuje nowego pracownik 
a młody człowiek _ gw 
cję stabilności życiowej.

Tego typu „dochodzący^, 
hufców mamy w Poznani 
pod dostatkiem (w niektóry [ 
zakładach czekają one nad, 
na chętnych). Gorzej nau 
miast jest z tymi na terenb 
województwa; tam zakład, 
pracy nie są zbyt przychyla, 
przyjmowaniu w swe nro,j 
junaków, mimo iż obowiązek 
ten wyraźnie określa uchąj 
ła Rady Ministrów z czerwi 
ca br., zobowiązująca resortj 
do organizowania hufcń», . - - hufcomwszędzie tam. gdzie są ku te- 
mu możliwości.

A przecież właśnie w ma. 
łych miasteczkach, a także na 
wsiach, młodzież nie zatrud- 
niona bezpośrednio w produk 
cji rolnej ma bardzo nikle 
szanse zdobycia innego zawo­
du, choćby i związanego z ro! 
nictwem. jak np. kowal, pie‘ 
karz. ślusarz itp. Niektórzy - 
ci najbardziej ambitni i przed 
siębiorczy — szukają wpraw, 
dzie życiowej szansy poza 
swoim środowiskiem — m. in, 
w hufcach, mieszczących się 
w Poznaniu. Do „pometow- 
skiego” hufca dojeżdża np. 38 
uczniów, niektórzy z miejsco­
wości odległych aż 50 km, 
Nie jest to oczywiście korzy­
stne ani dla zdrowia ani dla 
wyników nauki i pracy mło­
dych. Dlatego kierownictwo 
..Pometu” siedmiu spośród 
tych, którzy mieli najbardziej 
utrudniony dojazd, ulokowało 
w swoim hotelu robotniczym. 
Ale nie wszędzie przecież są 
takie możliwości.

Wojewódzka Komisja OHP 
postanowiła więc dopomóc tej 
— szukającej swojego „miej­
sca na ziemi” — grupie mło­
dzieży. Od przyszłego roku, no 
wejściu w życie nowego po­
działu administracyjnego, za­
mierza się początkowo w 2 
lub 3 powiatach — utworzyć 
gminne ośrodki szkolenia za­
wodowego. na zasadach orga­
nizacyjnych OHP 5 dni szko­
lenia praktycznego w danym 
zawodzie. 1 dzień przeznaczo­
ny na zdobywanie wiedzy 
teoretycznej. Pomysł zyska! 
aprobatę zarówno władz .o? 
światowych w Poznaniu, jak 
i administracyjnych — w P^' 
wiatach, a także służby rol­
nej.

Niezależnie jednak od tego 
projektu sprawą organizacji 
OHP powinny jak najspie^' 
niej zainteresować się tereno­
we zakłady pracy, które - 
najczęściej rozbudowywano 
przecież — matą możliwości 
zatrudniania młodych ludzi. 
Utworzenie gminnych o^° 
ków nie zwolni ich z tego 
obowiązku, (wch)

Festiwalu

in. H.

T eningradzka. 
ka Orkiestra

Z cvklu „Czas i ludzie” 
dokum. prod. radzieckiej 
starvch kronik”: 11.10 ~~ ' 4() 
„Piórkiem i węglem ;
Dziennik; 12 -
Sportowy magazyn spr 
cz.y, w tym m in. boks ’ ź ]( 
— Polska; 14.30 — [„w

tv widowisk L’mie 
wych dla dzieci — w P

" Januszewska .e pa!j. 
odważnym” - ^idowisK 
stwowego Teatru Lalek
nie: 15.45 -
Festiwalu Pieśni 
16145 — .przyjaźń” — ^.25
17.35 — Piosenka dla Heh El) 
- „żywoty nań 
tuzjastkj”. Scen. E. __ pobr?„ 
Reż. H. Drygalski: 19.3 fh)npi 
noc i Dziennik; 2^ 71,.’’(kolor.1'' 
— film TVP Pt. ..Wesele ^dodlf 
20.55 — PKF: 21*05 Od P'1' 
Wielkiego Ekranu* j Mag’75'" 
kazu do Ałtaju”; 22*'” 
sportowy. , •

Sto 1,1
PROGRAM II: 7„ń' - f?*

dziesięć dni Budane^- ^le*
filmowy: 15.05 - -
mie Zachodnie” (p io7O): lf । 
dokumentalistów _ „Spod 
Dla młodych widzów n
zabawa” program .v nje 
„Janickowe imię I’"*,i- Tatr7L. nif*. _ (Encyklon pa
skał* 17 30 — Filmy 56.20 't h „Jak bvć kochany- „c 
Dobranoc i

pod dyr.
(NRD): 20^.5 ~ d” 

(western) J7 stoi’''?.
(<Nie kaźdem^^nk.7 
rep.: 22.25 rywk- 

— program ro
21.55 — 
pomnik” 
Ostrawy 
CSRS.

Klimcz.uk

